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Kraków, Czwartek 6 listopada 1919. 
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Niamcy wysyłaią do Polski 
3.009 ten węgla dziennie. 


Moruwszą Ostrawa (PAT) Międzykoalicyjna 
omisya węglowa miala wczoraj przcdpoiud- 
Len podjąc porcwnie chridy. Qkwady zostały 
Odroco:one z powodu wyjazdu pizewodniczęcego 
omisyi Nutta, który wyjechał do Katow c z po- 
Ecenia centralnej komisyi węglowej w Paryżu, 
felem wystarania się o dostawę AA dia 


RODY węgla do prowinzyi poznańskicj. Pułk. 
R czw adczył, że Niemcy ztbowiązali się do- 
starczać Polscz 390 lon dziennie górnośliskie- 
go węgla, Cgtłem mają Niemcy dostarczyć Pol- 
sce 71.099 ten węgla miesięcznie, Władze nie- 
mięzkie rozpoczęty już wysyłkę girnośląskiego 
węgia də Polikł, 


Katastrofa aprowizacyjna we Lwowie 


Lwów (telef.). Lwów stoi pod gzazą katac:r2= 
aprowizacyjnej. Od kilsu dni mieszkzńcy 
ùle otrzymują veale chieba, ani mąki, kartefii 
ardzo mzło, a cCpai dostaje się w minimalnyci 
Osciaca. Przyszła wprawdzie pewrą ilość kar- 


AJ 


Czechom przyznano 40 gmin na 
Sląsku raciborskim. 


Morawska Ostrawa (PAT). Czeskie biuro pra- 
towe domeasi: W ostatnich dniach pojawiły się 
Pogłoski, jakcby Czesi mləli otrzymaś zo Ślą. 
ika racikorsxicgo jedynie 26 gmin. Ze strony 
poinformowznej Corcszą, że ilość gmin, jaką 
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Belsingfcrs. (S. Tel. wł) Wedlug doniesienia ; 

? Rewalu zostały zerwane rokowania między 
ftonią a Łotwą. Zerwanie tych rckowań wy- 

Wciało silne naprężenie w stosunkach wszyst- 
ich państw nadbałtyckich. Obiegają pogłoski 
o imi” wybuchu wojny między Esto- 
lą s Łotwą. Pogłoski te są ze strony łotewskiej 


Lwydękie walki Podtrowców z Deniinem. 


Kamieniec Podolski. (W. B. K.) Ukraińskie 
Sfery rządowe komunikują: Armia ukraińska 
topi częła cienzywę na śrzncie Denikina i od- 

usla szereg sukczsów. Pomyślne dla zzo” | 
tów walki toczą się na linii Wapniarza- "| 
Czyn.Bracław. 


, 
Qdesa, (W. B. K.) W związku z rozpoczęciem | 
Ofenzywy ukraińlc.e; przeciw Denikinowi infor- | 
tuig sfery sztabowe armii ochotniczej, że zak- 
tesy Ukraińców są tylko lokalne. Ukraińcy od- 
Wes je dlatego, że przerzucili na front Deni. 
kowski wszystkie szo Siły, chcąc w ten 3po- 
töb uniknąć przerwania komunikacyi między 
krainą a Rumunią. 
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Klęski Denikina nad Donem. 


Lwów. (W. B. K) Z Winnicy donoszą do! 
pWperedu”: 25 października zdobyli kolszewicy 
"erge i wypaili Eerixiniwców za Bon. Stra- 
g čeniosla szczególnie armia Orsowa, skutkiem : 
Miey zezenia przez bołszeawków mostów ponto- j 
wych na Donie. | 


Praga, (PAT) .Czeskie Slowo“ zamieszcza łe- 
feram gz Kijonia fonoszęcy, że w poiitycznycn | 


PO PREZ ZPW ZWZ a TY 
ramarz prezydentem republiki rosyjskiej! 


,ł wojskowych klach grupujących się koło De- 


tcili na dworzec Kolejowy, aie ponieważ trans- 
poriowano je w wozach otwartych, wszystkie 
zapcłnie zgniiy lub przemarzły. Mimo, że mcgi- 
sirat pobiera po 20 halerzy od kzrty chlebowej, 
chleba dostać nie można. 
|< 
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Czesi mają otrzymać, jest d:lcko większe. Ila 
Śląsku raciiorskim  nzyskali Czesi okoł. 40 
gmin, O przynależno.ci innych gmin tego okre- 
ga rozstrzygnie kszłicya piźnlej, 


demen:owane. Pewien angielski oficer, czionek 
argiciskiej misyi wojskowej oświadczył kcres- 
pendcntoni pewnego pisma, w Rswalu, łe Sto- 
sunki między Dermortem a kóaliczą znacznie 
się pelepszyty i że nie jest wykluczone, że mię- 
dzy Bermoniem a kcalicyą przyjdzie do porQe 
zumien'a. 


Powyame Ukrańców madw Donikinowi. 


Lwów. (W. B. K) Ukraiński dziennik „Wpe- 
red" doncsi, że powstanio ludności ukraiiskiej 
rszcciw Eenikinawi rozszerza się, Powstańcy 
zdeżyłi Po:itawą i Mirhorcd. 

Kcrenhaga. (W. B. Ki Bawięcy tutaj Ukra- 
ińcy tsierdzą, że powstanie na Ukrainie posia- 
da caarakter narcdtwO-ukraliski ij że jego 
rrzekizg jest zwycięski, Pawstanie miał» wy- 
kuchazć już naset w okolicach Cdesy. 

Gicza. (W. B. K.) Z powoda rozszerzania się 
ruchu powstańczego w Gruzyi zawiesił Denikin 
nal całym kraicm stan oblężenia. 


Ni É ` 
Rozowana Denikina z madem niemieckim. 

Ryga. (W. B. K.) Wedle informacyi tut. ster 
r.syjskich tcezą się obecnie rokowania roemię- 
Gzy Lcnik'nem a rządcm niemieckim .w spra- 
wie cddania wojsk rosyjskich w Kurlandyi i 
na Litwie pod komendę Denikina. Rokowania 
te prowadzi gen. Biskupski upełnomocniony 
przez A i Ko:czaka. 

CH A EA 


nikina, istniejc zamiar pozyskanie dra Krama- 
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rza w celu uregulowania stosunków wewnętrze 
nych w nowej Rosyi, Partye demokratyczne za. 
proponowaiy rzekomo dr. Kramarzowi objęcie 
prezydentury rosyjskicj re"ukliki. Stanowiska 
Denikina co do tej kcmbunacyi dożychczas nia 
jest znane. Partye socyal'styczne sprzeciw iaj% 
się stanswczo wszelkiermu wmicszeniu sią dra 
Kiamarza do wewnętrznych stosunków Iosyi, 


oe i N a E 
Pobyt delegacyi gdańskiej 
w Warszawie. 


Warszawa, 4 listopada. 

(A) Mnożą się odzraki, że część Niemców 
gdaúskich rozumie lepiej swoje zadanie wobec 
miasta rodzinzego, które nigdy przed drugim 
rozbiorem Polsk: nie było pruskiem, niż obóz 
działaczy pruskich, skazujących Gdańsk raczej 
na zatrańę, byle tylko nie uchronić na uszczer= 
Eo dawniejszej, przedwojennej hegemonii 

rus. 

Oto przybyli teraz do Warszawy przedstawi» 
ciele niem:cckiego Związku gospodarczego 
„Wirischafisyerband* w Gdańsku, w liczbie 10, 
aby razem z przedstawicielami Polaków gdańe 
skich na wspólrej naradzie z Komitetem polsko 
gdańskim w Warszawie nawiązać jak najści- 
ślejsze stosunki gospodaroze między Wolnem 
miastem Gdańskiem į państwem polskiem, == 
Prz, bycie nastąpiło wczoraj, w niedzielę dnia 
2-go litsopad3, pierwsza konferencya odbyła się 
już dzisiaj. W tym pośpiechu gra rolę į senty- 
ment historyczny, oparty na dawrej łączności 
Gdańska z Polską, gra także rolę jeszcze więk- 
szą zrozumienie, że tylko przez Polskę i dzięki 
Połste Gdańsk odzyska to stanow:.sko z wieków 
dawniejszych, kiedy to w stuleciu szesnasiem 
wysyłał więcej zboża, niż w 1913 roku, 

Na czele Komitetu polsko .gdańskeigo w War- 
szawie stoi pan Stanisław Karłowski, dobrze 
znany we Lwowieedawny dyrektor Barku Prze- 
mysłowego tercz dyrektor Banku Handlowego 
i prezes Zwtążku Banków polskich. Jako wice- 
prezesi pomagają mu pan Julien Tołłoczko, 
prezes Związku cukrowrików i p. Bogusław 
Herse, prezes Stowarzyszenia kupców polskich. 

Fo stronie niemieckiej pierwsze skrzypce gra 
królewski radca handlowy, Wieler. Jest też ca- 
ły szereg fibrykawtów i kupców niemieckich. 
Nie brakuje mzwet właściciela ziemskiego z 
przyszłego okręgu Wolnego miasta Gdańska, p. 
Ziehma. 

Przybyli też i przedstamiciele ludności pol- 

skiej w mieście i okręgu gdańskim, a mianowi- 
c:e dr. Panecki, dr. Kuh: cz, dr. Jasiński, dr. 
Kierski, hrabia Oswald Potocki, pan Dobrowol- 
Ski, prezes robotników polskich w Gdańsku i 
p. Leszczyński. 

Jest rzeczą znamicnną, że na powitanie pol- 
skie i niemicckie para Tołloczki: pan radca. 
Wieler wyrcził żal, że nie umie po polsku, aby 
mógł po polsku odpowiedzieć panu Tołłoczce 
i jego towzrzyszem. Wyraził przeceż przeko- 
nanie, że Polska i Gdańsk, które były połączone 
ze sobą przez wieki całe i teraz, po pewnej 
przerwie, znosu z woli losu mają być złączone 
ini wytwcrzą łatwo warunki wzajemtre pomyżśl- 
rego rozwcju w dziedzin'e pelityczrej, ekono- 
micznej i kulturalnej. Gdańsk był rrzez œe 
wieki wiernym towarzyszem Poiski i to nie 
tylko w pomyślnych, ale i w ciężkich cznsach. 
Nigdy też nic przestał być bliskim Polsce. 

Prace Zjazdu pestanowiono podzielić na trzy 
działy: 

1. Dział kemunikacyi kolejowych, rzecznych, 
sprzwy portu, rawigacyi morskiej, poczty i te- 
legrafu. 

2. Dział fin*sowy j barkowy wraz z ełami. 

3. Dział rrzemvsiowo-handlońy. 

Gdańsk tedy garnie się do Polski i trzeda u- 
mieć z iego skorzystać. Pie zwnżajce na drob- 
nostki, jak ujadania hrkaicsiów edańskich, 
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Przga (DAT) Czeskie biuro prazowe donczi 
zDBerlina: „Acht Chr Abendblatt* dacos. z Zu- 
rychu: lenikin wysłał radioteiegram, w ktérym 
denosi, że w Gg). uo"eiowaj tvarzcja wiszą 
jego zniszczyły armie operacyjne Sawicexia i 


zwycięstwo Dei 
| bolszewikami. 
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enikina 


wzięły do niewcli 10.089 czerwonych gwardzi- 
stów. Armia Denikina posunęła się nz odległość 
66 klm pod Kursk, a ksło Briańska nosunsła się 
o 130 kim naprzód. 
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Ciężka klęska Judenicza pod Petersburgiem. 


Praga (PAT) Czeskie biuro prasowe donosi 
z Moskwy: Komunikat bolszewicki z dale 3 om 
prdaje: Fa osgęikica wazien pzzel Pzizysznt» 
giem zesioa armia Judenisza dna 3 km, esta- 
taczaia pokita, Wojska Czarwcre zddżyły Rök- 
szą i Gatczyną, wskutek czego Judenicz musia 
podjąć odwrót, pozostawiając na placu bzju 
rannych, wielką ilość broni i materyału woj:n- 
nego, Wejska czerwone nie mogą nadążyć w po- 
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Ścćiga za wajskami Judemnicza. Dotąd zdobyto 
kilka tysięcy karazinów, przeszło 180 karaki- 
niw maszynowych, okiło 9 dział i olbrzymią 
Mość materyaiu wcjennego. Odwrót Judenicza 
iozciąga się na C.łym froncie od zatcki f skiej 
aż do Ługi, Judericz uprowadza w swoim od- 
wrocie wszystkicą męższyzn z opróinionych 
miejscowości, 


Nowa proposzycya pokojowa bolszewików. 


Praga (PAT). Czeskie biuro prasowe donosi 
z Paryża; Z Izelsingforsu donoszą: W Moskwie 
odoyła się pod przewodeiutwem Lonica konfe- 
rencya, w której Cziczeria padał do wiadunio- 
fci nowa przpctzysva poks'ową rosyjsiicys rzą” 
du sowietów, rad adrczem ententy. Konisren- 
cya zgodziła na tę rroptzycye, postanowiła 
jednak na wnicosex Sinonżewa zakomucikować 
naprzód treść propczycy: pckojowej wojskom 
ma froncie. Wolska na fronsis maia g osować 
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acd iem, czy rronozycya po:ofowa ma być wrę- 
czaną koalicyi, 


Niemcy uwalniają Radka. 


Moskwa (S. tel. wł.). Rząd sowiecki zgodził się 
ra uwelnienie w drodze wvmitmy z» "--frą S0- 
keiszna trzech niemieckich zakładników. kon- 
swa Par:ota, Strassa i Bendla. Jak się : deje, 
rząd nemiccki zaakceptuje tę propozycyę. 


Koalicya przyznała Rjekę Włochom 


Berlin. (S. Tel. wł.) „Berliner Tageblatt" do- 
nosi z Rzymu: Według informacyi dziennika 
„Pepcio Romano“ zgodziły się wszystkie pań- 
stwa koalicyi na przyznanie Kjexzi Włuckhom. 
Mytko Ameryka domaga się umiędzynarsdowie- 
nia porin, z wykiuczeniem wszelkich wpływów 
włoskich. 


Wrzenie rewolucyjne we Włoszech. 


Lugano (S. Tel. wł.) „Secolo* donosi: Socya- 
liści postanowili urządzić w dniu 9 bm. manife- 
stacyę na rzecz okwołania rogubliki rad i dy- 
ktatury proletaryału we Włsszech. We wszy- 
stkich większych miastach przemysłowych ma- 


ją się odbyć w tym celu olbrzymie demonstra- 

cye. Rząd włoski zarządzj na dzień 8 i 9 bm, 

zaostrzone pogotowie zbrajne, Ab. 
——0—— 


Koalicya a humunia. 


Wiejeń. (S. Tel. wł.) Przychwycono radiote- 
legram z Paryża, z którego wynika, że Rada 
pięciu postanawia wezwać Rumunów do na- 
tychmiastowego opuszczenia Węgier. O ile-- 
Rumuni nie zastosują się do tego wezwania, 
w przeciągu ś8 godzin, nastąpi zastosowanie 10- 
presaliów, 


Wilson zrezygnował z przewodnictwa w Lidze narodów. 


Praga (PAT). Czeskie biuro prasowe doncsi 
z Berlina: „D. Allg. Zeitung" podaje z Bazylei: 


Według doniesień pism gezewskich, zamierza 


prezydent Wilson zrezygnować z przewodni- 
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Przegląd salonu sztuki. 


Ustalił się niejako na krakowskiej wystawie 
sztux pięknych system przedtawtiania, ile moż- 
ności, kolekcyi prac danego artysty, Należy to 
uznać za pożądane, gdyż zamiast przypadkowe- 
go wrażenia i i sądu, mamy przed oczyma pew- 
ną linię rozwojcwą, pewien okres przebywany, 
a jest to szczególnie ważne u indywidualności 
wielostronnych. Wtedy bowiem, rozmaite ro- 
dzaje zainiercsowania się, mogą dawać całą 
skałę waricéci, niejednokrotnie bardzo cdle- 
głych. Wzgląd ten nie znajduje zresztą bezpo- 
średniego zastosowania do kolekcyi prac powa- 
żnego artysty, jakim jest H. Szczygliński. Bije 
z tych rzeczy nuta przenażnie jednostaina, je- 


czynienia ze zdecydowanym pejzażystą, lecz z 
typu dość rzadko spetykanegc, bo pejzażystą 
cekoracyjnym, stylizowanym, niekiedy wkra- 
czającym wyraźnie w sferę symbolu. Jest to je- 
co cecha dceminującą i tym punkiem widzenia, 
z jakiego brać go należy. A więc koniccznem 
jest tu zrozumienie, że w cbrazach Szczygł n- 
«xiego nie chcdzi wccie o wierne odtworzenie 
rołuryv, jako takiej. a stad zarzut wszelkich 
„mienaturalności”, jeki mógł być postawionyra 
tak iatwo, upada sam przez się. 

Cóż stąd że sytwety drzew, owe przewysmu- 
kłe brzezy, lśniące bialością kory, jakby wybro- 
micniały wiasne światło lub owe również „wła- 
sno“ kczary naszych sesen, są tak szczesółnie 
rozdarte i przytoczone, naciskiem niewidzial- 


ć : SA $ , cialo brzozy z drugiej świeci się i pręży bocian 
dnakże interesująca i nicpomszednia. Mamy d> | F 


ctwa w Lidze narodów i odst-—'' ten urzad Pa- 
włowi Erysmanstvi, kclrifckfomu -ministrowi 
spraw zagranicznych. Dzienniki dodzją do tej 
wiadomości, że krok Wilsona oznacza ustęp- 


ncj tagicznej dłoni łosu? Artysta tak chciał 
właśnie! A nie byłoby to żadnym argumentem, 
gdyby w pomoc nie szła mu wewnętrzną, arty- 
styczna lzgiką. Bo to konieczne. 

A tę logikę wyczujemy, jeżeli spojrzymy np. 
na „Park oszroniony*, tonący w s.no-fioleto- 
wym dymie zmierzchu, przez oczy artysty, 0- 
mglone w owej chwili jakąś zadumą, włóczącą 
się po prostych, zastygłych alejach, i rozmysla- 
jących, co czuć mogą, te cdarie z koronek listo- 
wia, szkielety drzew, czuwające — przeciw na- 
dzici. Albo ów krajobraz polski „Po burzy“, pod 
niebem ołowianem tak posępnie groźnem, że nie 
zdoła go rozjaśnić żadna tęcza — a natomiast, 
jak daa anioły nad nędzną chatą, — łyska z 
jednej strony napiętą srebrną struną, harficzne 


na gnieździe, stróż dachu i progu 

Łatniejszem jest poddanie się nastrojowi 
„Zadymki“, bardziej czytelny, doskcnałej tech- 
nicznie, choć przypomina zarówno „Ślad* Wey- 
senhoffa,, jak niektóre „noce“ Chełmińskiego. 
Ale na pewnym rpozicmie take spotkania są . 
nieuniknione. Gest wychylenia skteslniałego . 
żołnierza w stronę zionącej pustką chaty, z któ- s 
rej zadymka — z taką wirtuozyą malarską — 
zmtewa śnieg rozpylny — pozostaję w pamięci. 
„Wigilia“, trechę humorystyczna w typach i 
tańsza w komp:.zycyi, ma dolne efekty zaróżo- 
wionego śniegu. „Cmentarz w Wołczesku* prze- 
mawia znowu indywidualności drzew i owych 
krzyży, wyrastających w oczach w nieskofńiczo- 
ność, z żyznej glcby żał nybch serc. „Budłząca 
się wicsna“, ma chłód i świeżość, owej prężącej 
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stwo wobec kelqijskiej pary krółewsu'ej, która 
w czasie wizyty w Amer ce zabiega!a o to, aby 
siedzibę Ligi nirodów przeniesiono z Genewy 
do Brukseli. Wilson jest za tem, aby Genewa 
rczostała nadal siclziką Ial zczzdów, nato- 
miest nząd belgijski otr "małby rekompensa- 
tę w formie oddania Huysmansowi urzędu prze” 


wcodniczącezo Ligi rarodów, 
ER EE O 


Kolejarze ruscy Zało se to słuny pok 


Lwów (telef). 47: dnc zwi koj- 7257 
stwawysh narodiwości r" ""* 7 dniem i b. Dhe 
zą:cE01 glę nog" "- samy, 


P.krzywdzenie urzędników lwowskich, 


Lwów (telef.), Dnia 1 b. m. urzędnicy z powo- 
du braku bankrotów koronowych, dostali za 
płatę persyi w merkach, przyczem pol:czono im 
m:rki po 193 K. Pom cważ normalnie marki 
liczy się dziś po 175 K, więc urzędnicy na tej 
nowej wypłacie stracili nie którzy znatzne kw 
ty. Wskutek tego panuje wielkie rozuor"ereni8 
wźród świata urzędniczero, Czę*ć urzędników 
citó la Po" ymanam, 


Tragiczny wypadek kuryera 
dyplomatycznego, 


Lwów (telef.). Ministra poczt i telezrafôów Pp. 
Lindego i brata jego, konsula w Bukareszete, 
dotknął cios bolesny. Siostrzeniec ich, Stani* 
sław Kamberski, w służbie kuryerstwa dypl” 
matyoznego raczelnego dowództwa i słuchacz 
szkoly politycznej w Warszawie, padł ofiarą 
tragicznego wypadku cd kuli rewolkerowej. 
Zwłoki sprowadzono do Lwow?, gdzie odbędzie 
się pogrzeb we czwartek dnia 6 b. m. o godz. 
pół do 3 po południu, z dworca kolei na cmen- 
tarz Łyczakowski, 


Nieudsły występ wlam;waczy, 


Lwów (telef.). Minicnej nccy dostali sę nie- 
wyśledzeni dotychczas sprawcy do księgarni 
Gubryriowieza ji Schmidta przy placu Kapitul- 
nym, skąd po rSzkicin kesy zz+r="* notówkę: 
W dalszej pracy pnzeszkodz t im policyaat, któ- 
ry puścił się za nłwi w pogoń. Sprawcy, ucie- 
kając ulicą Serbska, rzns”H torsę z trnem, "tó- 
r} zdeponowano na policyi. W torbie znajdo- 
waly się także narzęcz'a złodwejskie, wizmy* 
ws dałycyzos nie ne—weuno. 

LI p3 . = 
Brak żywności w Tarnowie. 

Tarnów (PAT). Miejska rada aprowizacyjna 
i rada gospodarcza powiatowa wysto. * - *y do 
Sejmu ij do ministeryum sprowizacyi te'cgrem, 
w którym zwracają uwagę, że 1..żdy dzicń bz: 
onocnych rarad przyspuesza tylko całastre:e 
aprowizacyjną. Telegram zwraca uwag. zo je- 
dynem wyjściem jest rozszerzenie okowiązk 7 
dostawy na szerszy Cgół pusladających ca "aj" 
mniej pięć morgów, nawet przy równoczesaem 
cwentualnem podwyższeniu dla rich nalevy* 
tości, 


się w niewiadomych dreszczach młodzieńczej 
postaci, efeba raczej niż dziewczyny, której " 
nóg legła bryła topiącego się w bezkształt śnie” 


' gu. która jednak nie zatracia jeszcze kontury 


jakby postaci pokznanego przeciwniaza, wuja 
złej zimy i ciemności. Zbytecznym już i banal- 
nym zdaje się pług orzący rolę na drugim pla” 
nie, — wystarczają te budzące się barany it wo* 
dy, tu czarna gleba, oddychająca pośród rozto” 
pów. Inna „Wiosna“ bez porównania sSiahsz'w 
zarówne: w ciężkiej, niezgrabnej sylwecie donu 
jak barwach innych i nie tłómaczących SiC: 
„Zwiędłe kwiaty“ nie są m:czem innem, iaf 
przeciętną martwą naturą. Natomiast , Rybak 
mu znakomitą dal, przedświtowe mgły i rosy 
szarego, przedrania — i jest jedną z najlepszych 


„rzeczy artysty. Osobną grupę stanowią rysunki 
' bardzo szczere i bezpośrednie, jak owa „Wio” 


sna w Czewlu", która dla nieuśaiadomi-nych 
i dzieci ma przedstawiać „Walkę bocianów» 
craz autolitografie, znowu świadczące o zdecy” 


'dowanym talencie deżoracyjnym, w rołączeniu 


z głębokim p 'dkiadem uczucrowym, jak w rze” 
wnym „Cmen:arzysku”, gdy „Pijana brama 
Floryańska* może być zaliczoną do najbardziej 
artystycznych karykatur. : 
W „świetlicy“ czekają nas rzeczy interesują“ 
ce. Przedewszystkiem Sichulski inny niż tc" 
któregośmy dotychczas znali. Ten talent tak 
oryg.nałny i tak odporny na wpływy ohcych 
kultur, że według znanej ansgdzty, z pobytu 
we W oszech wywiózł, iako cały dorobek. StU; 
drum dwóch osiów z T.voli, - takbv otworzył 
oczy i uległ suggestyi rzeczy widzianych a DY” 


de m sm: sm sa ma TAE Gada dać Galli. _4 audi ań. SA 
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słowami: „Tak to w czasie, gdy lud polski w 
krwawym pocie pracuje nad odbudową Pań- 
stwa, szlachta, która je przed 150 laty zgubiła. 


| sorzdlscie katastru i na przygotowanie za- 
| rządzeń wykonawczych. Nadto wyznaczony dla 


fony wober katastrofy. głodowej | 


| Przemyśla kontyngent jest tak mały, iż wystar- 
(Od naszego korespondenia). 


frzemyśl, 4 listopada, 

Stosunki aprowizacyjne w mieście naszem 
54 tak opłakane. że myśl o najbliżstej przyszło- 
Ci przejmuje trwogą. Jesteśmy od sześciu ty- 
80dni bez chleba, od sześciu miesięcy bez mąki : 
1 cukru, nie mamy nafty, węgla, drzewa, ani na- ; 
4 soli, mimo iż o 15 klm. stąd w powiecie do- 
tomilskim, znajdują się warzelnie solne. Na 


Jako kontyngent przeznaczony dla zaopatrzenia 
tawiatu, deklarowali obszarnicy zaledwie 38 
«Bonów, ściągnięto zaś niespełna dwa. Obszar- | 
icy wysprzedali zboże po 
kich. Drobni rolnicy, o ile posiadają gospodar- 
twa obejmujące mniejszy niż 10-morgowy ob- 
Szar, w myśl przepisów wolni są od obowią:ku 
ostarczenia zboża, o ile zaś posiadają obszar 
większy, bądź dla obejścia przepisów  wydzier- 
"Awiają część gruntu i wykazują obszar mniej- 
Szy, bądź tłumaczą się kiepskim urodzajem. ' 
"M wskutek strajków inscenizowanych przez . 


8 


€mców w kopalniach śląskich zaopatrzenie : 


miasta, w węgiel stało się nicmożliwem, zarząd 


Uzewa, Obszarnicy czynią atoli największe 
Judności, utrzymując, że materyał potrzebny 
lost na budulec. A przecież gdy ludzie giną z 
Błodu i zimną i n'e ma żadnej rady, nie czasz 
Myśleć o budowie. Nieznaczną ilość drzewa, któ- 

à się niedawno pokazała, rozchwytano w taje- 

Niczy sposób. Na drzwiach biura żywnośc.o- 

£go tut, Magistratu widnieje stale kartka z 
apisem: „węgla niema“. Jeśli wyjątkowo wyda - 
się komu jaką asygnatę, czyni szę to cichaczem, 
dia osób protegowanych. Szerokie warstwy lu- 

ności są przy nadchodzącej zimie zupełnie bez 

ału i bez nadziei otrzymania go skądkolwiek. | 

„Ta klęska głodowa i opałowa skłoniłą Orga- 
lizącyę Polską miasta Przemyśla. Związek Na- 

dowy robotniczy, Koło polityczne Polek i Ra- 
¢ funkcyonaryuszy państwowych do zwołania. 

lecu obywatelskiego, który odbył się w sali 
koła przy licznym współudziale publiczności. 
© zagajeniu wiecu przez prezesa Organiza- 
tyi Polskiej pròf. Przyjemskiego, wybrano prě 
łydyum w skład którego weszli: p. Przyjeniski 

o przewodniczący, p. Fionczak, jako zastęp- 
(a i p. Pazowski jako sekretarz. 

Referat o smutnych stosunkach aprowizacyj- 
fych w Przemyślu wygłosił p. St. Jankowski, 
Drzypisując przyczynę klęski samolubnemnu po- 
"łępowaniu obszarników, dbałych o własną 
sylko kieszeń, i nie liczących się zupełnie z po- 

zebami społeczeństwa. 


wał mówca ostre zarzuty. z powodu rzekomej 
Pieszałości w ściąganiu zboża. 

„Ataki te, skierowane niesłusznie głównie prze- 
tiw osobie stancsty, cieszącego się w całym po- 
Viecie zasłużoną sympatyą i zaufaniem, odpar- 
li; radca namiestnictwa p. Srokowski i bur- 
Mistrz Kostrzewski, wskazując na spóźnione 
Wydanie ustawy zbożowej. Nie było czasu na 


dych, I tak: „Zuzanna“ przypomina Boucher'a 
»Dyanę w kąpieli“ tylko przetłumaczoną na typ 
niej subtelny, z głową pospolitą i z łydkami 
adiej strzelistemi, o grubych wiązaniach ko- 
ek. A ten kokryt szaro-z.elonych puszystych 
ów drzew? Czy to przypadkiem nie Wat- 
u? 
yyOdrębne, lecz równie wyraźne znamię obcego 
Wływu, tym razem włoskich prymitywów, no- 
„Madonna*. Mówi o tem układ kompozycyl 
ha dnie beczki z cyprysowych drzew“, typ 
ecka, sumienne opracowanie szczegółów, a 
Wet owe misterne figurki trzech króli w tle. 
me STŁYStY tak dojrzałego i tej miary, pokre- 
ieństwa owe nie mogą być żadnym zarzutem, 
jest to proste zaznaczenie faktu otwarcia 
tzu na światy, dctychczas ignorowane, które 
może być płodne w niespcdziewane rezulaty ar- 
YStyczne. 
owym, godnym pilnej uwagi talentem jest 
Ad Geprert. Znajduje się wprawdzie w fazie 
Sszukiwania własnej drogi, ale już dziś mówi 
M o tem, że potrafi być kimś. A kim, to się 
qq Piero okaże. Z kilku jego prac, należy każda 
czy NERO świata. „Portret męzki' ma zacięcie 
z, Sto francuskie, z doby impressyonistów i pa- 
st, Ania zimnych tonów. Studyum „Jeźdźca w 
woju szwedzkim“, ma dużo życia, ciepłą bar- 
we. rembrantowskie efekty światlocienia. No- 
Czytnie dekoracyjnym jest „Geniusz“ o czar- 
po teczych skrzydłach, nadający się rodzajem 
saü pozycyi na witraż lub fresk ścienny, a Cor- 
" mą duży, nawpół illustracyjny wdzięk we 


; siłą wszelkich prób przymusowej 


cenach paskaw- | 


Masta zażądał od obszarników > 
l 


Także pod adresem wladz miejscowych skie- 


ZŁ 


czyć może zaledwie na 3 do 4 miesięcy. Inne po- 


wiaty jak Łańcut, Brzozów, dokąd nas odesłano, 
odmówiły dostarczenia zboża, grożąc odparc:'.em 
rekwizycyi. 
Spóźnione żniwa, brak sił roboczych i lenistwo 
chłopa — oto dalsze przyczyny braku zboża. 
Nadio ustawa jest taiiże z tego względu wadl- 
wa, że nie liczy się z rzeczywistym stanem za- 
siewów, żądając po 25 kg ziarna od każdego 


| SĘ aii . Powstaj iers iemo- 
wagonów zboża, które mieliśmy wydobyć | morga. Powstają Stad nierez Sytuacye nien 


żliwe. Tak np. księżna Lubomirska z Bakoń- 
czyc jako właścicielka 3000-morgowego obszaru 


| ma obowiązek dostarczenia 60 wagonów zboża, 


gdy jednak tylko mała część tego obszaru zo- 
siala uprawiona, cały zbiór wynosi zaledgyie 30 
wegonów. Jako drastyczny przykład stanowi- 
ska obszarników w tej kwestyi przytoczył prze- 
wodniczący N. Z. R. p. Robliczek fakt następu- 
jący: gdy delegaci N. Z. R, na polecenie staro 
stwa zażądali od pewnego obszarnika kontyn- 


| gentu zboża, otrzymali odpowiedź: „ja już się 


dość żebraków nawspierałem*, a gdy mu zwró- 
cono uwagę na opinię publiczną, odparł: „ja 
gwiżdżę na opinię publiczną“, Mowca skańczył 


(czynny i zdolny. nie tylko siebie wyżywić, 


na każdym kroku paraliżuje jego pracę". 

Po wyczerpującej i żywej dyskusyi powzięto 
rezolucyę domagającą się od Rządu energicznej 
akcyi w kierunku obmyślenia i spiesznego za- 
siosowania środków zaradczych. Zarazem za- 
protestowano przeciw urzędowemu sprawozda- 
niu o pobycie delegata rządowego, uiamieszczo- 
nemu w „Gazecie Iłwowskiej* z dn. 15 paździer- 
nika br. Nr. 258, w którem powiedziano, że po- 
wiat przemyski „można w zupełności uznać, za 
leaz 
dać nadto nadwyżkę produktów“. 

Dalsze żądania, domagające się usunięcia ob- 
cych z Przemyśla i ustąpienia starosty p. Hel- 
lera, są niesprawiedliwe i znajdują wytłuma- 
czenie jedynie wi rozgoryczeniu wywołanem 
groźną sytuacyą, a 

Równocześnie odbyło się w sali Magistratu 
zwołane przez Wydział Stowarzyszenia zawado- 
wego zgromadzenie robotników budowlanych 
wszelkich kategoryi, Pod przewodnictwem p. W. 
Wojciechowskiego referowali tam pp. Siwik, 
Szlam i trzej Wójc:kowie również w przedmio- 
cie tej beznadziejnej sytuacyi. S. 


Wielka afera korupcyjna w Czechach. 


Szef sekcyi chciał pzotupić ministra. — Cersacyjne aresztowania. 


Kraków, 5 listopada. 

(m-m) Pisma, wychodzące w Czechach, przy- 
meszą sensacyjną wisdomość o aresztowariu 
szefa sekcyi w mumisterstwie skarbu, Jiraka. 
Aresztowania tego dokonał dyrektor policyi 
praskiej, w salonie recepcyjnym ministr.. spraw 
zewnętrznych, dra Benesza. Jirak chciał prze- 
kupić ministra i jego sekretarza, aby „ ten spo- 


sób pozyskać ich dla wielkiej transakcy: hadl. , 


z Rotterdamskiem Towarzystwem Berkowem 
i z „Societe Generale“. Czecho-Słowacka repu- 
blika miaał dostarczyć konsorcyum 200.000 ton 
cukru. Jeszcze przed wysłaniem transportów 
konsorcyum zobowiązało s.ę wypłacić rządowi 
300 milionów franków. 

Dr. Benesz był przeciwnym tej transakcyi i 
chciał sprawę przedłożyć zgromadzeniu naro- 


dowemu. Jirak usiłował za pomocą łapówki w. 
kwocie 150.000 koron zjednać sobie naprzód se- 
kretarza ministra, a potem ofisrował drowi Be- 
neszowi kilka milionów kovon, jeżeli zechce mu 
pójść na rękę. 

W sobotę dnia 1 listopada Jirak zjawił się 
znowu u miristra spraw zewnętrznych. Dr. Be- 


‘nesz oddzlił się na chwilę do sąsiadującego z 


salonem pokoju, gdzie już czekało kilku detek- 
tywów. W chwilę później aresztowano Jiraka. 

Jednocześnie aresztowany został Suma, dy- 
rektor praskiego banku kredytowego. W poro- 
zumieniu z policyą praską uwięziono jako za- 
mieszanych w wielkie kcrupcyjre afery .węglo- 
we dyrektora, dysponenta i prokurzystę banku 
agrarmego w Bruex, dra Freunda w Wiedniu i 
20 innych osób, 


Kobieta, która zmartwytnwstała... 


Samobójstwo pielegniarki. — 15 godzin żywa w trumnie. — 
«o mówi iekarz? 


Berlin, 4 listopada. 
(m-m) Pisma berlińskie przyritosły wiado- 
mość, że młoda kobieta, Minra Braun, którą 
jako umarłą złożono do trumny, po piętnastu 
godzinach zaczęła dawać znaki życia. Okazało 
się, że rzekomy trup żyje. j 
Jest to niezmiernie ciekawy wypadek pozornej 
śmierci, zwłaszcza że mniemany skon spowo- 
dowamy był samobójstwem rrzez otrucie. Mam- 
na. Braun, pielęgniarka w szpitalu, z powodu 
nieszczęśliwej miłości zażyła tak wielką dawkę 
morfiny i weronalu, że inną istotę o organiźmie 


współczesnem ujęciu, i rozmyślnem stylowem 
przerysowaniu sylwetek koni i kobiet, wydoby- 
tych sprężyście z pośród gorących plam kwiet- 
nych. 


Setkowicz w pejzażach odznacza się tą samą | 


cechą, co w studyach głów, mian:wicie ciepłą 
nasyconą barwną i lini bist wnoszcimą, za- 
miast oschlego konturu. Daje to świeżą i tęgą 
soczystość jego bryłom, lecz rysunek jest ciężki 
a st:sunek świateł do stopnia zachmurzenia 
znika, przeważnie fałszywy, 

Kossak Wojciech jest zawsze soba, naszym 
sympatycznym i kochanym, — a choć ulubio- 
ny, ametystowy refleks na piasku parku łazien- 
kowskiego niewiadomo skąd się bierze, — to 
zastęp dziarskich zuchów na tęgich koniach 
każe zapominać o tym 


Tad. Cybulski zastanawia rozmachem, z ja- 
kim rzuca próbki różnych technik. przeważnie 
w pejzażach. tworzonych pod premieniowaniem 
twórczem kultur Zachodu — łecz przedewszyst- 
kiem zajmuje jako plastyk. Jego „Grupa ludzi“ 
zaiazana w sposób skombinowany, mimo pew- 


ı nej barckowości gestu i drobnego rozmiaru, — 


budzi przeczucie mopumentalności, — a „Męż- 
czyzna i kobieta“ w miłosnej walce ma drama- 
tyczne napięcie dużej miary. Oba utwory budzą 
szczere zaciekawienie, mimo pewnego zapatrze- 
nia się na Rodin'a. 

Z pozostałych, Kisielewska daje miękko mo- 
delowne, sumiennie ujęte siudya z natury 
dziecka, które byłoby żywe, gdyby nie konwen- 


słabszym zabiłoby to niechybnie, a u pamny 


Braun wywołało to tylko stan odrętwien:a letar- 


gicznego. Obecnie zmartwychwstała samobój- 
czyni czuje się znicznie lepiej i wkrótce zape- 
mne zupełnie powróci do zdrowia. 

Dr. Wagner, lekarz, który skonstatował 
śmierć Minny Braun, tłumaczy swą pomyłkę w 
następujący Sposób: 

„Nieznaną mi podówczas z nazwisih samo- 
bójczynię zbadałem dokładnie, kiedy ją do szpi- 
tala przywteziotwo. Cialo było kompletnie szty- 
wne, puls i serce przestały bić, oddechu ani 


cyonalna nowa karnacya. Jadw, Nowstwornia 
zdradza dużą opanowaną kulturę w licznych 
„martwych naturach" i „wnętrzach. gdzie sta- 
re makaty i antyczne sprzęty są przestudyowa- 
ne ze znawstwem i umiłowaniem, a oddane z du- 
żym smakiem artystycznym, Dzierzyńska-Ko- 
sińska natomiast razi nieuzasadniona jaskra- 


| wością przypadkowych punktów, i na razie nie 
| nie rokuje, Jabłoński przy całem niewyrobieniu 


artystycznem, ma śmiały gust w oryginalnem 
ujęciu wyrazu i świaiła. Inni artyści dsli rzeczy 
zbyt mało mćwiące, aby mogły służyć za dosta- 
teczny materyał krytyczny. Należy zaczekać na 
wypowiedzenie się pełniejsze, dziś jakikolwiek 
sač byłby przedwczesny i może z krzywdą dla 
młodych talentów. 

Osofha gablota mieści medal Raszki, niesta- 
nowiący nowego przyczynku w jego twórczości 
oraz miniatury Janiny Grossmannowej, jednej 
z nielicznych pracownic na tem polu. Pani G. 
ową pogodną sztukę 18-go wieku zaprawia dzi 
wną melancholią, aż nazbyt nowożytną, a rów- 
nocześnie archaizmem średniowiecznej formy. 
Dosyć to niepokojące wrażenie, które z trudno- 
ścia można pogodzić z ustalonym pojęciem 1ni- 
niatury, -— ale jest bezsprzecznie oryginalnem, 
co w ka”dym raz'e przemawia na korzyść twór- 
czyni i każe oczekiwać dalszego rozwoju w piz- 
knej, wytrawnej przez nią gałęzi sztuki. 


Ewa Łuskina, 


Str. Ło 


sladu. Wszystkie stosowane w iskich wypad- 
kach próby lekarskie daily wynik ujemny. Na 
podstawie tego gruntownego zboalania dosz- 
aiem do przekonania, że śmierć wskutek zaży- 
cia wucizoy już nistągela. Przypuszczam, że 
wskniok ziniwa j simeso uUziałanmia trucizuy u- 


jewnią się siam pzzetnei śŚnaiesci, który Wpro- 
wadził mwe w bład” 
eaa raa aa) 


w X M SE 1 
tomu Jiipena. 
EENEG NA CMENTARZ — WMURO- 
TAELICZ PAMIETKROWAZJ. 
Faryż, 4 listopada. 

(l). Co roku, w rocznicę śmierci wicikiepo 
muzyka polskiego, mieszkająca w Paryżu Po- 
tonia oraz wieibiciele jego nieśmiortełnej pie- 
śni, Francuzi, udają się na grób Szopena, spo- 
czywający xo sniełarzu Pere Lachaise, aby tam 
u skromnej mogiły złożyć garść kwiecią temu, 
który imię polskie rozsławił po świecie całym. 

W tym roku, jako w 70-ią rocznicę skonu 
kompozytora, owa „kołdownieza pielgrzymka“ 
udała się nie na cmentarz, lecz tsm, gdzie Szo- 
pen przeżył najpiękriejsze łata swego życia, do 
domu przy ulicy Taitbout, w którym mieszkał 

BSzopen w latach 1842—1849. Uroczystość odbyła. 
stę pod przewodnictwem hrahiego Zamoyskie- 
go, ambesadora Polski w Paryżu; licznie repre- 
zemtowaną była kolonia Polaków i polskie le- 
giony. 

W ścianę domu, zamieszkiwancgo ongiś przez 
największego tw órcę muzyki polskiej, została 
wmurowaną pimi łątkowa tablica, przyczem pre 
zes Towarzystwa imienią Fryderyka Szopena, 
p. Camille Le Senne, wygłosił podniosłe prze- 
mówierie, którem — jak zaznoczył — pragrął 
złożyć hołd nie tylko zmarłemu mistrzowi, lecz 
i duszy polskiej, której on był genialnym pie- 
wea. 

Artystka Komedyi Frəncuskicj, p. Zuzanna 
Devoyod wygłosiła w czasie uroczystości pięk- 
ny poemat, przypom Sa iż pamiątkowy 
dla Polsków dom przy ul. Taitbout, u wylotu 
skweru d'Orleans, jest poza tem domem histo- 
rycznym, w którym przebywali tak sławni go- 
ście, jak: George Sand, Taglioni, Danton, Du- 
bufe, Kalkbrenner, Alcan, Zimmermann i Mar- 
montel. : 


Kaka 


WANIE 


- Minister ostrzega... 


MAŁŻEŃSTWA FRANUUZEK:. Z CHERCZY- 
EKAMI. 
Paryż, 4 listopada. 

(m-m) Rezolutne, energiczne dziewczęta fran- 
cuskie postanowiły sobie snać za wszelką cenę 
ustrzedz się od siaropanieństwa.., albowiem 
nie grymaszą wcale i w braku białych kandy- 
datów do małżeństwa, nie gardzą kolorowymi... 
Śwsądczy o tem okóln'k, wydamy przez mini- 
stra spraw wewnytrzzych, Pains'a. Minister, 
zastraszony coraz liczniejszyimii wypadkami 
małżeństwa pomiędzy Framcuzkamj a chiński- 
mi robotnikami, ostrzega swe rodaczki, aby 
lexkomyślnie nie wiązały się z obywatelami 
niebieskiego kraju. 

Gdy bowiem! Chińczycy, po wygaśnięciu kon- 
taktów najmu, powrócą do ojczyzny, żony ich 
zciajdą się w przykrem polożeniu.. Europejce, 
choćby najbardziej zakochznej w żółtym, sko- 
śnookim małżonku, trudno będzie wżyć się w 
chińskie stosunki społeczne i rodzinne, a przy- 
tem płace robotników w Chinach sa bardzo ni- 
skie. Nadto minister zwraca uwagę. że Chiń- 
czycy zwykli się żer:ć bardza młodo, to też pra- 
wdopodobrrem jest przypuszczenie, iż wielu 
przybywających do Francvi. zavnto już w oj- 
czyźnie legalny związek małżeński, A w takim 
wypadku ich europejskim żon ptrzynadłaby 
rcla równie niewyogdna, jak mało pochlebna. 


Wieczór Turskiegow Krakowie 
Humor! Satyra! Aktualność! 


W czwartek 20 b. m. w sali Sokoła. Bilety w księ- 
garni Eberta (Hotel Saski). 4 3874 


JACK NOWY SCHERLON HOLMES 


czyli 


PRZYGODY SPORTSMANA DETEKTYWA 


3853 


humorystyczna komedyą w 5 częściach 


W KING „WANDS“. 


Od 8 listopada inny 1regram. 


GONIEJ KRAKOWSKI 
yin 
HI 
Gli: III ed naszego sajica 
Piatrków. t listopada, 
„Dziennik Narodowy donosi, że minister | Iucva socyałna!* 
spraw wewi.ętrznych Wojriechowski złożył z Radny 


urzędu członka R ady miejskiej, Dolesława Dra- 
twę, który dnia 3 września wygłosił z balkoru 
magistratu gwałtowną mowę przeciw rządowi, 


Il. 
SERYA 


ŁYKGŁAŹCŁ, 
Kanarek i cukier. 


(m-m) Ogłoszenia w piśmie to rubryka równie 
o ile nie w: ęcej interesująca aniżeli wiadońności 
polityczne, feljeton literacki, kronika policyjna, 


-= = NZ ZOO A ET" I ETA ACEON OPRAC POKAZANA WZA AZNTOAORODRNZ 


Ten to dział bowiem daje nejlepszy, najbar- 
wszystk.emi jego interesami, pcetrzebami i nie- 


demaganiami.. Literat szukający tematów o- 
snutych na motywach 1ealinego, pows.echnego 
Życia, powinien siąnowczo uważnie studyować 
ogłczzenia.,. 

jakież np. smutne refleksye nasuwa następu- 
jące ogłoszenie, które się ukazało w tych dn.ach 
w jednym z krakowskich dzienników: 

„„Kanarka śpiewającego zamienię za cukier“, 
|  Kanarka za cukier... Kombinacya zaiste n'e- 
zwykła, która wskacuje wyraźnie nia dwie rze- 
czy: ktoś może słaby, chory, od długiego czasu 
pozbawiony jest'cukiu i chce w zamian za tę 
słodką przyprawę oddać to, co za bardzo cenne 
uważa.. Pewnie jakaś samotna kob.eta, senty- 
| mentalna stara panna. lub opłakująca wspo- 
mnienia minionego szczęścia, 
| chowa sobie ptaka, którego miły śpiew rczwese- 
f la ją i rozprasza ciężk e poczucie opuszczenia 
„ i samotności.,, 

Ale osłabiony organizm domaga się gwałto- 
nie pokrzepienia w postaci gorącej herbaty lub 
ulubionej kawusi... 

A cukru nicma.,.. Na kartki dostać nie można, 
| 


dziej plastyczny obraz życia współczesnego 


a w „pasku“ kilo cukru kosztuje 60 kor. i więcej 
Na taki wydatek nie pozwala skromna emery- 
turka, śmiesznie mała w stosunku do panują- 
cej drożyzny.., 

Więc trzeba poświęcić przejaciem i towarzy- 
szą samótnych chwił — śpiewające ptaszę... 


Biedna właśc'cielka kanaika! Jakże gorzkie ! 


musi mieć życie! 


Z Rad i 
ady miasta. 
OTWARCIE NOWYCE ULIC. 
CYA BRUKÓW. PRETENSYE POWIATU 
BRRAZOWSKIEGO DO GMINY. — WYNAJĘCIE 
BUDYNKÓW MIEJSKICH ZWIAZROWI MLE. 
CZARSKIEMU. 
Kraków, 5 listopada. 

(4) Nesi rajcawie miejscy są nicpoprawai. 
Zapuwiedziane ra gcdzinę 5 posiedzecie Rady 
miasta, rozpoczęło się z półłozagodziznem opó" 
żnieniem, 

„Dogorywajacj 
sprawy bminne — bo i po cóż sądzą — wszak 
niedałeko już wybory do nowej italy, w której 
na pewno się nie ziajdą, co niewątpliwie wyj- 
dzie na pożytek miastu. 

Na wcozrajszem posiedzeniu rozpatrywano 
sprawy, nie załatwione na poprzedniem. 

Przewodniczący prezydent Federow:cz udzie- 
lii glosu radcy budownictwa Kłeczkowi, który 
rcierował wmioski sekcyi I. komisyi gruntowej 
w sprawie lirii regulacyjnej Alej Słowzckiego. 

I tak Rada miejska h obrdsiia otwarcia t- 
licy wzdłuż will profesorów mA gruntach pofór- 
tecztsch w Newej Wst Neradowej (dzielnica 
XV,), łączącej projektowawy pire zabaw dla 
dzieci przy w. Kazimierza Wielkiego z ulicą, 
mającą się otworzyć nad Miynówką Króle a ską. 
Między temi ulicami utworzeme zcstianą ogród- 
ki. Uchwalono dalej wniosek kcmisyi drogowo- 
karrlywej, na mocy którego krakowska Spólka 
tramwajowa zapłacj gminie m. Krakowa, za 
zezwolenie urzędzenią torów Unji tramwajowej 
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Numer 509 
R 0 


WA! 


ch żyje rewo* 


b 
prae ea 
SEA 

Cia A. 


M 
ii 


którą zakończył okrzykiem: „Nie 
Dratwa jest przywódcą miejscaze 

P .P. S. Prawdopodcbnie na tie afery Dratw. 

przyjdzie ua roziecia Rady miejskiej. 


na poszczególnych ulicach, "sumy, obliczyć sę 
me” ace w stosunku Fa wysnzości kosztów za U 
po" e was TNY rzy aon trz WOJ 
wyeh, Następnie Spółką t*"mwajowa ma ch 
fanek ponaszeni rrercy-Tsivch kocztizy paź 
kerzarwscył ulic, w których isizieją nowe tory 
tramwajowe, w stosunku do szerokości 40 ci 
po obu stronach kzżdej szyny. 

Wnioski sekcyi IL. i HI, dotyczące uzodow* 
go zsłrtwięnia piejensyż pewiain Lra acyn siib 
go do ominy m. Krakowa z tytulu cdaszkodowati 
nią z powodu przyłączenia kilkunastu gmin 
obs*aró ów dxvorskich do m. Krakowa — wywo 
lały ożywioną dyskusyę, w której głos zabierał 
przeważzie radcowie-prawricy, 

Wedle kompromisu, zuvartoro między gmi- 
ną a powiatem, gmina ma wypł oc:ć Radzie p% 
wiatowej, poza wypłaconą jej już w czasie od 
rozu 1910 do 1918 kvotą 213.150 keron, na zu* 
pelne umorzenie jej pretensyi po koniec roku 
1919 teżnerczzwo kwatę 02.020 terea. | 

Następnie gmirą krakowska ma się zobowi 
zać do wypł:eacia powiaiosi krakowskiemu 
przez lata 1920, i921 i 1922 — w ratach, kwēm 
talnych z dołu, na zaspokojenie wszeikich z pó” 
wyższego tytuiu pretensyi powiatu do gminy: 
po 5.089 karon kwartalale, t. j. 20.668 korzy 10% 
cznie, bez względu na wynik obrachuzxowy 
jsklby wypadł między temi obomu instatcya" 
mi. i 

Na pokrycie powyższych pretensyi postano- 
wiomo użyć kwoty £6000 koron, wstawionej d0 
budżetu z reku 1918—-1919, oraz kwozy 18.000 
koron, przypadającej na ten cel z budżetu dru” 
giego półrccza 1919 roku, resztę 8.600 korom % | 
budżetu 1917—1918 roku, 

Radca Wielgus i Rosunzweig sprzeciwili się 
wnioskowi sekcji, dowodząc, że Rada m. nie | 
powinna, zezwolić na podzrunki na rzecz pó*. 
wiatu. W głosowaniu wniczek Sskcyi nie prze” 
szedł, natomiast Rada m. oświadczyła się 2% 
wnioskiem radcy Wtelgusa. 

Przystąpier o dalej do wyboru członków z m: 
Krakowa do Redy nadzorczej gwarectwa jawo 
rznickiego. Wybrani zcstali prezydent Feder“ 
wicz, wiceprezydent Sare, pos. Bobrowski i P 
riatatkiewicz. 

Rozpatrywano dalej wn:osek sekcyi I., który 
postanawia wynająć Galic. Związkowi mle- 
czarskiemu w Krakowie z realności mie:sk:eJ 
rtnzy ul. Jabłonciyskich cały budynek, m!ecza!” 
nię miejską starowiące, jak niemniej placu 0- 
grodzonego do budynku powyższego przyle* 
sprzęty mut c-2155I6 
dalej dwa sklepy, za Ua m, rseznym 4.850 
koron. Okres trwsmia najmu ustanawia się Na 
lat sześć, począwszy od 1 raździernika 1919 ra 
zı tem zaiste anualnem zastzeżcniem, 20 
wcześniejsze rozwięzanie unrerwy mcże nasir 
pić tylko ze strony Zwięzku, za 3- miesiçezzem 
wypowiedzeniem pierwszego dnin każdcgo mo. 
siąca. Gmina zezwala Związkcai ną wykona 
nie refrzebnych przeróbek. Natomiast Związek 
mleczarski zobowiązuje się zzopatrywać w mi? 
ko zakady gmiene i instycucre humanitarne, 
Które dotad gmina zaopatrywrija we własay™ 
zarządzie, nadto zobowiazuje się Związek po” 
pozumiewać sie z nostrewom rze każdorazoe 
wem, usanawianiu i zmianie cennika produk 
tów mleczarskich. 

W dyskusyvi wyłon'onej część radców oświad* 
czyła się za wnioskiem, inna przeciw, W gło- 
sowamiu: wniosek sekcyi I. zestal uchwalocy. 

Po wyczerpaniu poamądku dzienzego, cdbył0 
się posiedzenie tejne. 
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Pamiętajcie o żołnierzu polskim !! 


Wemer 300 


am 


Z TEATRU NOWOŚCI. 


Wicikie za nieresowan.e w mieście wzbudził zapo- 
wiedziany przez Kiak. Tow. operowe występ pri- 
madcnny warszawskiej 


MARYI MOKRZYGKIEJ 


w H "e! — Halka z Mokrzycką graną będzie 
w piąle« 7 b. m. Bilety u p. Rudnickiego linia A-B. 


EUMIKTYNA 


z laboratorjum Dr. Leprince'a w Paryżu, 


leczy skutecznie zaraleni2 bicn śluzowych. zapale. 
mie węchzrza Mmcczcwenco. zacalenie nerek. moczenie 
rcpna i kamienie nerkowa. wspróLowanv środek 
pcd costacia kapsułek znakomicie noszony teg? 
przcz creamizin. Dziala zawsze Jedhakcwo 3 pewnie. 
Zabezpiecza przeciwka wszelkiego rodzaju powi 
kłanicm ; sprowadza szykko zunelne wvzdrowienie, 
Srrzedaż w2 wszvsikich autekach i składach sote- 
cznych. Frzedstawicielstuo na Potzke: Dom ban- 
diowy Luzemkourg I S-ka w Warszawie. Moko- 
towska 57. 


PE |. 
Chwila bieżaca. 


Kalendarzyk. 


Sw. Zacharyasza 

Wschód słońca 738 
Zachód słońca 510 
Długość dnia 1031 


TEATR IM. JUL. SŁOWACKIEGO: 


Środa: „Polityka* WI. Pzrzyński:ee, 

Czwartek: „Dziady“ A. Mickizwicza. 

Piątek; .Makbct" Szskzcira. 

Sovota: „Dziady“ A. Mickiewicza, 

Niedziela popol: „W maivm domku" T. Rilinsra. 
Wieczór; „Makbet“ Szekzcira. 

TEATR „DAGATELA”, 

Środa; „„Dadck '. 

Czwartek: „Dudek“ -f 

Piątek; „Dudek“, 

Sobota popol. „tanna służąca» 
Wieczór: „Kobicia bez skazy‘, 

Niedziela parcł: „Panna służąca 
wieczór: „Dudek“, a 


TEATR POWSZECHNY; 


Środa: „Księżniczka Trebizondy". 
Czwartek: „Potasz i Perimutter". 


OPERETKA W NOWOŚCIACH. 


Środa: „Cnotliwa Zuzanna”, 

Czwartek; „Cnotliwa zuzanna“, 

Piątek: Wystęn M. Mokrzyckicj. 
dow. cperowe). 

Zobcta; „Uńotliwa Zuzanna“ 


WYKLADY W DOMU ARTYST, (pl. św. Ducha), 


$rcda: Józef Flach: „Nowa Rosya. I Zizmia ro- 
syjska . 

rzwariek: Wykładu niema. 

KOLLEGIUM WYKŁADÓW NAUROWYCH 
(Rynek główny A-B. L. 39) 

$reda o godz. 5: Prof. Ludwik Skoczylas: „Kurs ti- 
teratury powszechnej 19 w". 

Szvartek o gedz. ù: A 
literatury powszechnej 19 w. — | c 
Henr. Fromow:czówna: „Kurs hi:toryi 


„Halka", (Krak. 


O godż. ř: dr 
sztuki“ 


(Grecya). 
BUŁ.Sa LITERACKIE (ulica św. Anny L, 2). 
środa: Prof. Miecz. Dąbrowski; „Deklamacya w 


teatrze”. ; 
mawariek: Dr. M. Szyjkowski: „Zapolska. 

Perzyński” z ilustr. uczniów szkoły dram, 

NE 

Nadużycia w komisyl podatkowej 

w Piot kowie. 

Z Piotrkowa donoszą nam: 

W szeregu l.cznych skandzłów, w jakie obti- 
tuje rasze miasto, wyszły na jaw radużycia w 
komisyi szenunkowej podaiku dochodowego 
miejskiego. W zaiązku z tą sprawą aresztowa- 
no pisarza bożnicznego, Poksemberz3. Sprawa 
ta budzi wielką sensacyę ze względu, że mają 
być w nią wmieszane różne wybitne osobisto- 
ści, 


Rittner, 


Czego im brakuje? 


(m-m) „Figaro” pt. „Ciągłe niedomagania 
teznsporlowe” zamieszcza notatkę o tem, że w 
Peryżu przez dwa Uni brakio w kwiaciaraiach 
„wiatu pomarańczowego dla oblubienic wstępu- 
iacych w związki małżeńskie. Tyle narzeczo- 
nych — irytuje się współpracownik „F.gara” — 
musiało iść do ślubu nie ozdobiwszy swych 
dziewiczych glów wieńcem z kwiatu pomsrań- , 
czowego. Sluby wprawde.e odbyły się, ale je- 
d-ak to uchybienie tradycyi połączone bylo z 
pewna przykreścią w Dcprawdy te ciągłe niedo- 
magania transportowe Są nieznośne", 

kiedy ` 


Szczęśliwi Paryżanie!.., oni się gniewają, 


GONTEG ERABOWSKI Sir. U. 
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pociągi nie przywiorą im... kwiatu romarsńczo- | przyczem rornzrzyła mu twarz. Po udzieleniu 
wego.. U nas młode narzeczone inne mają tro- | ;omecy prze: lekarza Pogotowia, n'eszczęśliwe 
ski i kłopoty. dziecko przewieziono do zakładu leczniczego 
dra Solmana, gdzie nzzajutrz zmarło. Badania 
pr ez pelicve młodeciena zabójczyni przez dłu- 
gi czas pląt.ła sie w zcznanłiach, wreszcie przy» 
z.gła się, że do zkrodniczego czynu namówiła 
ją riejoza Dizewiccha, żona parobka z majat- 
ku rp. Zzmbrzyckich w Gosikowie, 
Istnieje rrzyptszczenie, że była 
Drzewicck ej za wydalenie jej męża 


m: = () —= 6 
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îl letnia dziewczyna zatójczynią. 

U p. Antoniego Zambrzyckiego, obywatela 
ziemskiego w Warszawie od sześciu tygodni 
była w charakterze niańki do 3-letniego synka 
pp. Zambrzyck'ch, Zdzisława. 11-letnia Czesła- 
wą Dziewulska, córka gospodarza zZ powiatu 
pułtuskiego. Przed dwoma dniami Dziewulska , kradzieże u pp. Zambrzyckich 
włała do ust lug synkowi pp. Zsmkrzyckica, | Krzewiccka aresriowano. ) 
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Dyrektor gazowni paskarzem węglowym. 


Skazany na 3 miesiące więzienia, 


Piotrków, 4 listopada. 
Głośna w swoim czasie afera węglowa znala- 
zła swój epilog. Bohaterem tej skandal.cznej 
sfery jest dyrektor gazowni, dr. Kazimierz Nen- 
cki, który został skazany przez sąd tutejszy na 
6 miesięcy więzienia, utratę praw i 15.000 ko- 


to zemsta 
Za różne 
Dziewulską i 


a 


ron grzywny, 

Sąd apelacyjny w Lublinie zniżył tę karę do 
3 riiesiccy; dalsza apelacya do sądu najwyż- 
szego pozostała bez rezultatu i dr. Nencki Zā=« 
czął obecnie odsladywać karę w więzieniu. 


4 
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Widma zamknięcia Jrilniiego nino 


Uniwersytet dotąd nie zaopatrzony w węgiel. — Sale 20 zakładów nie 
opalone. — Transport, kt-ry ma rade,śc wystarczy tylko na lisiopad. — 
Konieczność zapobieżenia katastroiie, 


- res 


Prof. Ludwik Skoczylas: pKurs | 


Kraków, 5 listopada. 
Q) Katastrofa cpałowa, którą omawial.śm; 
już tylekrotnie na łamach naszego pisma roz- 
szerza się do coraz większych rozmiarów, wnika 
bowiem nietylko w życie prywatne, w pozbań io- 
ne wszelkich środków <«pałowych, a xięc nie- 
słusznie dziś tak zwane „ogniska'* domowe, !ecz 
ogarnia instytucye publiczne, najdonioślejsze 
placówki życia duchowego i umys'euego, nie 
oszczędza zas adów, które są pudsiawą normal- 
nego życ.a społecznego. 

Skutkiem braku węgla n'e odbywa się już 
nauka w szeregu szkół średnich, rodzice bo- 
wiem chcąc usirzedz dzieci od ni””-aronnych 
chorób nie posyłają ich do szkły, a profesoro- 
wie również cdmawiają pracy w tych warun- 
kach. 

Skutkiem braku wẹọgpla całv srovag whai- 7I- 
wiesza swe czynności z tego prostora nawodu, 
że urzędnicy nie mom n=wać przy kilku 
zaledwie strpniowej temreratu"7e a bór "1. 


Skutkiem braku węgla — jak fosil śmy ' 


wczoraj — grczi zniszez*"*a nnta-=-*ojszyhM 0- 
kazom podzwrotniko” ei flory w cieplarni tutej- 
szego Ogrodu brtan*"""""n. 

Skutkiem herin warn mecza menvatk'e Zae 
kłady Uniwersyte'u JazieVońskiero zna dują 
się dziś w przededniu katastrofy, grozi im cał- 
kowite zamknięc'e. 

Mimo, że unimersy*rft feet irstrtuervą rzedo- 
wą rząd nasz nie pomyślał do tej pory © t:m, dy 
zaopatrzeć go odpowiednio w węgiel i u ' ronić 
tę najważniejszą placówkę życa umysłowego 
w naszem mieście od stagnacyi i czaszwego 
choćby tylko zrmarcia. 

W normalnych zupełnie warunkach zanie- 
szenie wyk'adów na uniwersvter'e --zerwani? 
prac w rozmaitych proeo" niach i laboratory- 
ach, a więc udaremnienie k'liert"sięcznej rze- 
szy młodzieży prowdzenia stndrów Manea "ch 
byłby już stratą nierowrotną. W dzis:cjszej 
zaś chwili, gdy długie lata wojny siłą faktu 


wypędziły gros młodzieży naszej z sal w yvkiado- 


onon 


POZEGNANIE HALLERA. Odicżdżającczo W*z9- 
raj wieczorem cen .lfallera żegnano owacyjnie na 
dworcu kolejowym. Odprowadzony przez crkiestrę 
z pochodniami wszedł General do rcczekalni Salc- 
nowej. gdzie najpierw przemówiła Coń jedza z 01- 
nicnck imieniem „Proinienistych”. następnie p. WO. 
dzinowski im. Komitetu obywatelskiego. K. Łub:cki 
im. Straży l'olskiej i Sodalicvi Panów. nreczem wy- 
powiedział wiersz ckoliczneściowy. dalci zabrała 
głos p. Górska im. urzędniczek. b. Siedlscka, wro- 


szcie p. Kula im. Górnoślązaków eć nera ow SVIC- 
czcno liczne bukicty i album od *iraży Pzlskicj. 
Wśród entuzy astycznich Gkrzyków adi zal Grza :rał 
około pólnocy do Warszawy i Torunia. 

G.) I ZNOWU ERAK GRGAUFACYM Waliiwe 
urządzanie wszelkich obchcdćw 'sczystości. k*ó- 
re tyle razy w tak przykci NARE TISI? SIę 
w ostatnich czasach. niawn i nowy 2noz lai 
przy uroczistemi Pożegnan: boy |oaidleg CID 
komitet. który zaimował sie niami n- 
rządzcniem święta Wvzwolc BI CE 
wnież uroczystość żeznania Gi Tee 
wywiązał się zz swego zadan: cy ERZE 
sób: ogłosił publicznie komuu a oaa., 


wych na pole walki, a tem samem cofnęły jg 
grubo wstecz w zaczętych przed wojną pracach, 
w dzisiejszej chwili, gdy budowa państwa pol- 
skiego domaga się cibrzymich zastępów ludz 
nietylko zdolnych, lecz i gruntownie wykształ- 
conych; którzy mogliby zająć szereg poważnych 
i odpowiedzialnych sianowisk społecznych, gdy 
zatem lata straccne przez wojnę powinny i mu- 
szą być nadrobione tem bardziej wytężoną pra- 
widłową pracą, w dzisiejszej chwili zamknięcie 
worsziatów naukowych przynios oby szkodę 
wprost niecbliczalną. za którą spadlaby odpo- 
wiedzialneść wprost historyczna na miarodajne 
czynniki. 

Fakt jest faktem: uniwersytet Jagielloński 
do tej pory jest zupelnie nie zaopatrzony w wẹ- 
g.el. Sale w gmachu uniwersytetu, w Collegium 
fizycznem, chemicznem, agronemicznem, w za- 
kładzie zoologicznym, zakładzie chemii lekar- 
skiej itd. wogóle w 20 zakładach są d: tej pory 
nie opalona. W lepszem nieco położeniu są je- 
dynie klin'ki, które administrowane osobno 
sprowadziły sobie skąpy zresztą zasób węgla 
ugr st z kopalń. 

Młodzież marznie w salach wykładowych i w 
pracowniach, nauka nie może odbywać się nor- 
malnie. Grożącem zamknięciem uniu«rsytetu 
przerażeni są wszyscy słuchocze, szczesólnie zaś 
ci, którzy uzvskolL krótki urlop z wojz"a i stoję 
wobec przykrego faktu niemrżrości wykorzy- 
stania tego urlopu dla dokończenia studyów, 
zlożenia cez7ominów,, 

Un)sersytct Jagielloński zakupywał dotąd 
drcbne zepasy węgla dcrywczo, tu i ówdzie, 
srr wadzał je fur} lub automobilem. T=wviero 
w driach naibliższrch mają nadejść 4 wagony 
węgla z Jawerzna, które wystarczą jednakże na 

alama genader jedrnin na nrzecieg Hstopa- 
ile zaś trarsporty nie node*ha uniwersy= 
evazi zomkriecie,  Wserstlie czynniki 

miarodażne wirnw ist watanaszta=a"nS "a AC SIĘ 
| ta sprawą. i póki czas nie dopuścić do kata- 
strGiy. 


Gg! 


da. (0) 


tetawi 


ukcciancgo tohatera Ken'owskieso z dworca kra- 
kowskiego nastąpi o godz. 9.30 wieczór. 1 kiedy 
tuiny publiczności. rraznącej w ostatniej jeszcze 
chwili przed cdjazdcm złożyć hołd Generatowi zgro- 
maziy się inż rized 9 ta gcdzina na dworcu, gen. 
Haller wbrew zapowiedziom bawił w tej porze w. 
giaacnu Sokc'a. gdzi» ga żcarnały sokole drużyny. 
Mincia godzisa 1, 10 i 11. publiczneść wciąż czeka- 
ła wytrwale na dwcercu. aż wreszcie rczprószyła się 
zn eciorpliwicna Generał Haller zaś przybił na 
dwcrzce zż po 11 i cuicehał o północy. Oto nowy, 
uiepetrzebniney bliższych korueniarzy „kwiatek” z 
dziccziny sprawności krakowskich organizatorów 
obcncdów. 

EQ CLUCHACZY FRAWA, Dziekanat wydziału 
arsaa I admoni:iracyi Uniw. faz, wzywa wszystkich 
np Słuchaczy, ahy da końca listopada br. złożyli w 

zrcelarni Dzckaratu rrawa 2 eRremyplarze (ma- 
«rg; rodowasm uz ycelniene nastęrującą rubryką: 
czy stucbkecz sluży czynnie w wojsku czy jest 

schientiu. zcepbojiizowanym czy służbę ma od- 
roton 2) czy girzymał uricp isk 'ługo: 3) czy 
ost s.ecitnowany w Mrokowie i tua pozwolęnie na 
uczęszczawie na wykłady; 4) We wszystkich PTZYm 


Str. 6. 


| m a c 


uasiwash należy podsć datę i liczbę odnośnego roz- 
koru tudzież oznaczenie władzy. która go wydała; 
die, Ń mię należy tytko naglówki każdego rodowo- 
dt brykaci i <cznaczonych na wykłady u- 
w bę mić po wyższe daiy. Słuchacze zechcą zastosować 

u cio tesa U5leQpE pod zagrożeniem utraty pół. 


LENIE POŻYCZKI GMINY MIASTA KRA. 
w miu 3 bm. odbvio się w sali konferen- 
i Moslsrratu 21 (dwudziestepierwsze) losowanie 
i (m. m. Krakcwa emitowanej w 4% obli. 
och w neminalnej wartości K 23.690.000.— w 
sej Wicceprez. p. Sarego. dwóch radrów miej. 
n ph. Mikuckieao i Sienka, Dyrektcra Miejskiej 
Ovrachuukowej p. krzyżanowskiego, radcy 
in p. UGrzybały. dwóch rachmistrzów Miej. 
1y Obrachunkowej pp. Porębskiego i Lem- 
paslon uraz nctaryvusza p. Grodyńskiego. Wyloso- 
weno nestępujące obligacye: Ser. A po K 200 — Nr. 
«ng 4x3. ŻNI9, 4505, 1105, 4500. 1919, 1816, 5023, 3249; 
03. 1124. Ser. B., po K 1000 — Nr. 1604, 
. 339, RE 1886, 1966, Ser. C po K 2000 — 
aaa 2:25, 390, 2521, 209%, 1412. Ser. D po 

. 505, 422, 795. Ser. E po K 40.000 — Nr. 
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zB 
AIGE *OSIEDZENIE KOMISYI KREDYTOWEJ 
ISEI, tora udzicie tredvtu ulgcwega drob- 
> ka przemysłowczm i ves dzielnikom zamieszka. 
łym w 32 powiatach 2. odniej Małopolski oraz w 
pev iatoach Sanok i Brze*ów odbędzie się dn. 5 bm. 
o g.wlv. 6 wiecz., w laka uc.Miojskiego Wojenne- 
go Zakładu kredytowego w  Kiakówik (Pałac Spi- 
skiy I. piętro. à 

Z „BAGATEL!“ Wczorajsze premiere „Dudka 
ndniosia sukces na całej linii. Wyborna farsa w 
przeprysznem wykonaniu artystów „Bagateli* budzi. 
ła na widowni wesołość i śmiech serdeczny. prze. 
rywany jedy nie głośno rozbrzmiewającemi oklaska- 
ini, Wobec powodzenie „Dudka“ powtórzony będzie 
dzisiaj, we czwartek i w piątek. Na najbliższą sobo- 
tę przygotowuje dyrckcya pierwszą sobotnią popo- 
łudniówkę również po cenach popularnych (zniżo- 
nych). Przedsiawienia te rozpoczynać się będą o 
sgu. 4 poņol. a kończyć najpóźniej o 6 i pół wiecz. 

GGZOR TURSKIEGO W KRAKOWIE. Popu- 
iny artvsta i autor p. St. Turski wystąpi we 
czwartek 20 bm. w sali „Sokoła“ z wieczcem yk 
ru. Program wypełnią arcywesołe postacie Tur- 
skiego. Biiety w księgarni Eberta (Hotel Saski). 
ES. PIOTR NIE KS. PAWEŁ. Z dyreckcvi teatru im. 
Słowackiego otrzymujemy wyjaśnienie, że zarzut. aj- 
keby w komunikatach teatralnych mylnie podano 
osoby „Dziadów* jest najzupełniej niesłuszny. Jeśli 
w którymś z dzienników wymieniono ks. Pawła to 
powstało to z powodu omyiki korektora. 

RURS NAUKI JĘZYKA FRANCUSKIEGO urządza 
dla swoich członków Krakowskie Ognisko nauczy- 
cielskie. Zgi oszenia do 12 bm. przymuje i bliższych 
vi jaśnień „udziela p. Józef Robak (Rynek główny 29) 

zień od 5—7 wieczór, 

"ZE ZWIĄZKU. NAUCZYCIELSKIEGO. Zarząd Gł. 
Związku (Komisya krakowska) zawarła umowę o 
dostawę butów dia nauczycielstwa. Cena bucików 
tak damskich jak meskich wynosi 300 K. Zamawia- 
jący zechcą natychmiast a najpóźniej do 10 Hsła- 
pala nadesłać należytość Zarządowi Związku w 
wrakowie (Rynek 29.) Pożądane są zamówienia su- 
maryczne przez Ogniska względnie Spółki gosp. 
naucz, Należy koniecznie podać numer butów. 

PRÓBA ZWYCZAJNA nowo zorganizowanego 
Chóru męskiego odbędzie się dnia 5 bm. o godz. 7 
wieczór w Pałacu Spiskim II p. 

(1) TRAGICZNE SKUTKI JAZDY NA STOPNIACH 
TRAMWAJU. Wczoraj przedpołudniem tramwajem 
przejeżdżającym przez Rynek jechał uczepiony na 
sropniach wozu słuchacz medycyny oficer Grosser. 
Mijający tramwaj wojskowy automobil potrącił sto. 
iąccgo,na stopniach Grossera tak silnie, iż ten spadł 
na ziemię, a uderzywszy głową o kamienie doznał 
wstrząsu mózgowegu. Ofiarę lekkomyślnej jazdy w 
nieprzytomnym stanie odwiozło Pogotowie ratun- 
kowe do szpitala powszechnego. 

LOKAUT POWSZECHNY /W HISZPANII. (m.m) 
Federacya pracodawców hiszpańskich po odbytych 
w Barcelonie naradach, wybrała komisyę, która uda. 
ła się do ministra spraw wewn. z oznajmieniem, że 
Federacya: z dniem 3 listopada ogłasza lokaut po- 
wszechny. W oficyalnym komunikacie Federacya 
tłómaczy swoje postanowienie szkodliwą działałno- 
ścią skrajnych elementów. wśród sfer robotniczych, 
które to clementy uniemożliwiają wszelka produ- 
ktvwną pracę. Minister określił tę decy zyę Federacyi 
jako „prowokacyę klasy robotniczej" > 
| 


Z KRAINY MODY. 
Trykot w salenie. 


(m-m) Trykot.. Słcwo to związane ścisłe z 
„kygieniczną” bielizną Jaegera — ma w sobie 
zapaszek filisterskiej sypialni małżeńskiej a za- 
razem zieje nudną pedanteryą  starokawaler- 
ską... Jeśli się wie, że ktoś nosi trykoty, to mi- 
mo woli nacuwa się przypuszczenie, że cierpi na 
podagrę, reumatyzm, skłonność do katarów i 
inne jawne i ukryte dolegliwości Trykot nawet 
joko dyskretna część ubrania był „shoking*... 
Kebieta dbała o wykwintne, estetyczne „des- 
scus" nigdy nie zdecydcwałaby się na. przy- 
«dzianie „hygienicznego staniczka lub „jaege- 

"kiej" koszulki. Obecnie ten Ickceważony 
irykot, który dawniej był synonimem braku e- 
iewancyi — toruje sobie drogę śmiało wpitsi 
io salonu... 
coywniach krawieckich można oglądać modeie 
irykoicae i z tkaniny nawet niefarb- wanej 
Suxnie płaszczowe z trykotu o naturalnej bar- 
wie szarej lub w jasnym „drap“ kolorze, tak do- 
weze ziasiym z jaegerowskiej bielizny — przy- 


W najelegantszych paryskich pra- : 


GONIEC KRAKOWSKIE 


wyraźna 
kształty. Z tego też względu ten ostatni „cti de 


legają ściśle do cia!a, uwydatniając 


la mede' należy do rzędu kreacyi zuchwale u- 


ragających pruderyi... 
Suknie trykotowe są bardzo drocie, osiągają 
bowiem 


cenę 7000 kor. 


> i WEG GG T 
4 NADZSŁACIE, 


ODDAM 3 PIEFNE FO QJE z przedpokojem 
i kuchenką, ze Światłem elektrycznem, w cen- 
trum miasta (punkt idealny), nadające się zna- 
komisie na biura, za 2 pokoje z kuchrią i świa- 
tłem elektrycznem blisko parku Jordara. Zgło- 
szenia pod „Zaraz* do Administracyi „Gońca 
Krak,*. a 


— 


PODZIĘKOWANIE. 
Za przeprowadzenie ciężkiej zagrażającej ży- 
ciu mej żony operecyi oraz za dalszą cęiekę 
z całem poświęceniem w leczeniu czuję się zo- 
bowiązanym na tej drodze złożyć WP. Dr A- 
dzie Markowej, Dr Tymseteuszowi Piotrow skie- 
mu, Dr Ludwikowi Friedmanowi i Dr Kazifnie- 
rzowi Żulińskiemu gerdeczne podziękowanie. 
Z głębokim szacunkiemWładysław Erdmann, 


Kięgamia i sklad nut G. Gebeltnora i SA 


W KRAKOWIE 


poleca aktualne Nowości z okazyi zbliżającej się 
ratyfikacyi pokoju: 3873 
Stan. Kutrzeka: Kongres, traktat a Polska 20 K. 
Wł. Tetmajer: Istota sporu czesko-polskiego 6 K. 
Dzieła powyższe nabyć można we wszystkich księ- 
garniach, — Katalogi wydawnictw wysyłamy na 
żądanie. 

Do cen dolicza sig 10, dodatku drożyźnianego. 


ZAKŁAD LEKARSKO - DENTYSTYCZNY 


Dr. H. THORN 


Dział techniczny 


KAROL PALENKER | 


Godziny ordynacyjne od 9—12 i od 3—6 Atay 
KRAKÓW, DIETLOWSKA 23. 3327 


MOTYLE 
DROBNER -KRAKOW 
GOTOWE 


Są wszystkie przedmioty do odebrania 
tiiach naszych oddane przed 8—10 dniami, 


RE | 


Na obecny sezon polecamy się 
jako specyaliści do odświeżania 
kołnierzy i muików. fuuzanych, 
jakoteź tiarbowania kapeluszy. 
„WISŁA” 
PRALNIA i FARDIARNIA, 
Z 


Maszyny do pisania i rachowania 


nawei zupełnię zniszczone 
przyjmuje do gruntownej naprawy i czyszczenia 


W. KEWHA specjalista mechanik LU biurowych 


hraKÓW, ui. Fioryanska 3 


ny i popularny ilustrowany dwutygodnik -po- 


ników. W ostatnim numerze obok drukowanych 
stałe kilku senzacyjnych powieści, zamieszcza 
„Życie i Powieść" szereg artykułów o aktual- 
nych wydarzeniach dnia, mnóstwo opowieści, 
nowel i szkiców, oroz więzankę drobiszgów po- 
święconych nauce i rozrywce. Administracya 
„Życia i Powieści“ 
ickału przy ul. Karmelickiej 16. 
kwartalna wynosi R 12. 


„ŻYCIE I POWIEŚĆ", Nowy ten sympatycz- ; 


m O O Z DD AA a OE O O O A A z a 


wszecffny, zyskuje coraz liczniejsze koła zwolen : 


mieści się od 1 listopada w . 


Prenumerata j Pożyczkę Państwowa 7 [i ? 


Numer 350 
OSTATNIE 2 DNI 
oraz Hanit 3-AKTOWA Z LUBICZEM 3576 


W KINOTEATRZE „SZTUKA“ — HOTEL SASKI, Sw. JANA. 


„aion Sztuki’ 
ui. Szp:taina Nr. 49, 


(naprzeciw ieatru mie skiego). 
Sprzedaż i kupno obrazów p 'srwszorzędnych mi- 
strzów, po'skich i zagranicznych, po “cenach umiar- 
kowanych. Chcąc uprzystępnić najszerszym war- 
stwom nabywanie prawdziwych dzieł sztuk, za- 

prowadza dyrekcya również 


SPRZEDAŻ NA SPLATY. 


Teleion 2486. 3440 


EP I 
Koncerty w Krakowie. 


Kraków, w stosunku do wielkich centrów mu- 
zycznych jest prowincyą i to rawet do swojej 
iluści mieszkańców zacoianą prowincyą. Te 
wy darzenia koncertowe, które w Krakowie są 
„sensacyą', na zachodzie (oczywista blizkim, 
a nie dalekim) sa w miastach, mających polo- 
wę mieszkańców naszego grodu, zwykią, co- 
dzienną strawą artystyczną. Koncerty piani- 
stów Łabuńskiego, gliwińskiego, Lalewicza i 
Bryki Morini zaliczonoby tam jako zwykle zda- 
rzenie artystyczne więcej lub mniej udałe. 

Powoli stajemy się i pod względem nmiuzycze 
nym miastem „blizkiego zachodu, zapowiada- 
ją się w tym sezonie „sensacye”, a będą nimi 
dwie «rganizacye operowe i koncerta symfoni- - 
czne, „Związku muzyków", 

[O odbytych koncertach, zwłaszcza pianistów: 
niewiele można napisać. Józefą SLwinskiegu 
tak chyba dobrze wszyscy znają w Krakowie, 
ża wypisywanie nowych szczegółów, byłoby. 
choćby ze względu na brak papieru dziennikar- 
skiego, nie na miejscu. 

Że pianista dziś się produkujący musi stać 
pod względem materyalnym (t. i. technicznym) 
na odpowiedniej wyżynie, nie trzeba chyba do- 


"dawać. Subtelności i odcienia techniczne nie 


nadają się do oceny w dziennkii na to miejsce 


w fachowem piśmie. Duchowe koncerty te nie 
przyniosły nic poza... przeładowaniem progra- 
mu. Trzy sonaty (w całości), Karnawał Schue 


manna i Dumka Czajkowskiega — oto skromne 
„menu“ jednego koncertu. 

Panowie pianiści — litości! Jak dzisiejszy 
wygłodzony inteligent może wytrzymać takie 
tortury! Sądzicie, że zduła to siravić paskarz? 
Broń Boże! Paskarz drugi raz na taki koncert 
nie pójdzie, przez czas bowiem cwego konceriu 
spadły towary ukryte o 100 proc. i ten zacny 
mewoczesny rycerz stracił majątek! Dłużej jak 
godzine — dwie nikt nie wytrzyma s.uchania 
pianisty i to z warunkiem, obowiązującej pau- 
zy 15-%ominutowtj. 

Tymczasem chcąc „chwile sobie skrócie" J. 
Śliwiński wprowadził środek na długość pro- 
gramów. Już cd zeszłego sezonu urządzą on tak 
zwany „ogień“ bebniący* na fortepianie. Zna- 
komity pianista gra cały prozgrain (od $-mej ao 
10-tej i pół) „bez wytchnienia”. Sa to chyba 
„Koncerta karne", 

edyną, naprawdę mającą cel w swej pracy 
i działającą wiele dobrego na polu p:pularvza- 
cyi muzyki w naszem mieście jest organizacya 
„poranków muzycznych * w Sali lekarskiej. 
Za czyn ten należy się gorące uznanie kierow- 
nikowi „Biura koncertowego“ p. E. Bujańnskie- 
mu. Na prankach tych ma sposobność publi- 
czność krakowska, za śmiesznie niską opłata 
usłyszeć wykład świetnego prelegeria proi. dra 
J. Reissa, demonstrow. arcydziełami Hieratu.y 
muzycznej. Oto w ubiegłą niedzielę z racyi pre- 
lekcyi o Beethovenie usiyszeł' Ńmy septer tegoż 
autra. 

Zebrać w Krakowie siedmiu muzykow, któ- 
rzyby chcieli dla idei poświęcić czas na prè hy, 
potrafi w Krakowie chyba tylko dr Res. 

Wykłady ilustrowane muzika tak prowadzo- 
ne jak to czyni prof. Reiss, są tem, co siwitzyi 
w lipskim unimersytecie Kugo Riemann. 


Kupujcie Polską 


Numer 390 


Riemacn miał jednak środki, dawene przez 
rząd nicm'ccki i zzjmował się demonsirowa- 
niem uiworów zapomnianych, czy nowo „od- 
krytych", które to utwory rasiępnie wydawa- 
ro, prof. Reiss „dzmonstruje' autorów zna- 
nych.., lecz nie w Krakowie. Zasługi dra Kels- 
Są w kierunku uświadamizmia muzycznego są 
nieccen.one, 

Koncerta w miesiącu październiku urządzały 
dwa przedsiębiorstwa, Zjedroczone w jedno 
„Dyrekcya korcertów i Tow. muzyczne" oraz 
krakowskie Biuro koncertose E. Bujańskiego. 


Pierwsze przedsiębiorstwo urządziło koncert p. ; dziadowska taryfa! 


Łabuńskiego i Lzlewicza, drugie J. Śliwińskie- 
go i genizlnej Mcrini. 

Dlaczego Tow. muzyczne, mające inne cele, 
jak prowadzenie „przedsiębioratwa z solista- 
mi“, nie powzięło bodaj tej inicyatywy, co p. E. 
Bujański, który już drugi rok urządza „Poran- 
ki muzyczne“, jest rzeczą riewyjeśnioną. Ta- 
warzystwo muzyczn?. mające csie nie zarokko- 
we, lecz kulłuralne, nie jest w stame zrobić dla 
kuliury muzycznej ' tego, co robi prywatny 
przedsiębiorca koncertowy, mający, szusznie 
zresztą, za cel... dochód! 

Czyż jest dopuszczalne, aby Towarzystwo ma- 
jące do dyspozycyi wkładki członków oraz sub- 
wencye, mogło zajmować się wyłącznie agen- 
cya, Yie robiąc nie dla społeczeństwa, 


Sądzicie może szanowni czytelnicy, że Tow. ` 


muzyczne kultywuje śpiew choralny, lub en- 
semblowo-instrumentalny, sądz cie, że organi- 
zuje odczyty, kolekcyonuje dzieła autorów mu- 
zycznych — nie Tow, muzyczne Sprowadza... 
golistów! Czvż wreczcie Wydział Towarzystwa 
mie ocknie się z uśpienią i nie przedsięweźmie 
czegoś? 

„Być albo niebyć" oto pytanie, na które Wy- 


dział Tow. muzycznego powinien odpowiedz eć. | 


Bolesław Raczyński, 


MIGAWKI KRAKOWSKIE. 


Dziady. 


Takim mianem przezwał Adam Mickiewicz 
swój największy poemat. Czyżby nasz wieszcz 
narodowy przewidział, że najobficiej reprezeu- 
tovang warstwą społeczną w Krakowie będą 
Dziady? 

Wprawdzie „nasze” swoiste dziady są inne, 
niż bywały dziady na Litwie za czasów Mic- 

44 Dom dla hendlu 


„EKONOMI z | przemysłu :: 


w Krakowie, Dunajewskiego 2. 


Przeprowadza traozakcye kupna i sprzedaży: majątków 
ziemskich. lasów, kamienic, realności wiejskich, intere- 
sów bandlowych i przemysłowych, przeprowadza parce- 
Jacye majątków, loxuje kupitały na hipotekach i t. d. 
Dostarcza w ładunkach wagonowych ; Wapno grube, naj- 
lepszej jakości, oraz drzewo opałowe, po najniższych 

cenach. 2601 
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Coś niezwykłego! 
Nowy, świelny wynalazek „CENDRE“ 


Przepyszną barwę srebrno-popielatą nadaje włosom 
świeży wynaleziony kosmetyk, jukiego dotąd ua- 
remnie szukaułyby ranie po drogueryach i zakła- 
dach fryżyerskich. Próby wydały znaziwiająca re- 
zultaty! Nawet rude wiosy przybierają barwę ja- 
sno płową i olśniewają widza. — Kosmetyk ten- 
dotąd nigdzie nie wysyłany, stosnje wyłącznie w zna- 

nym zakladzie własaym wynalażczyni 3447 


Franciszka Budziaszek, Kraków, ul Grodzka 3,1 p, 
06000006060060000060 000000 0006050086 E 


Z,dajcis specyalnej PASTY DO OBUWIA 


„BLAS K“ i „IRA” 3484 
Fabryka Chemiczna M, KUREK, kraków, Kr melitka 12, 


PATRUNOWANY PRZEZ GAL. AKC. BANK H,POJECZNY 


Pryw. Szkoła Prawa 
ra. Abdermana i Dra D. Hermana -Rych twskieco 


Kraków, Straszewskiego 26, li p. 
(naprzeciw Uniwersytetu), od 4—5. 
poczyna Nowe lekeye zbiorowe: do hi- 
rycznego w dn. 28 b. m., do sądowego dn. 29 
m.i do politycznego dn. 30 bm. Zmiany w pla- 
nie nauk uniwersyteckich (od 1. X b. r.) uwzglę- 
dnione już na kursach, w skrótach i systemie ko- 
responcencyjnym. 
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' dowców dziadów niewstydzących 


GONIEC KNARKOWSKEI 


o ZĘ RÓ R O AG 


kiewiczowskich, wprawdzie stan ten w ostat- 
nich czasach wzmógł się do n.chbywałej w dzia- 
dzewskiej historyi potęgi. „Dawniej dziadowie 
swego króla mieli* — powiada piosenka — u 
dziś mają rzecz pospolitą na czele której tħ 
s;ndykat. Jeśli nie wierzysz temu czytelniku 
daj krakowskiemu zsyndykałizowanemu dzia- 
d-wi 20 hal. 

Komuż to pan daje? zagadnie cię, ukazując 
na otwartej dkni leżącą i „»stydzącą się że- 
brat" da udziestohalerzów kę. 

Mnie się patrzy koruna panie? Taka teraz 
Odchodzisz zawstydzony 
Licdny inteligencie, dziadu *stydzący się żebrać 
— posonany przez organizacyę dziadów-zawo- 
się swəxə2 
„iiezciwego zawodu”. Mój Boże! Gdzie te dotte 
czasy, o których Boy pisuje jak „w kapucch- 
skim kościele“ dziadek podźyiewuje piosenk; o 
kabarecie krakowskim. No a o dziadach „cu 
strig i biją we dzwony“ mógł marzyć romantv- 
czny pieta 19-go wieku, 

Który dziad dzisiejszy chcia'by stać i w do- 
datku bić we dzwony? Takie dziady minęły i 
więcej nie wrócą, 

Dzisiejszy dziad twierdzi, że go ,majstrat" 
krakzryski okrada. A czy niema racji? 

Ma! 

Powiada tak. „Majstra“ krakowski pobiera 
od „kużdej kumedyi" 10 proc, a nawet 20 proc. 
opłaty na dziadów. 

Co pon myśli panie jakie to miliony ną rok? 

Nas dziadów, prawdziwych dziadów w Krako- 
wia ze dwa tysiące. 

Żeby „majstrat* nie kradł panie, toby kuż- 
sk porządny dziad miał juź kamiericę z win- 

Q. 

A tak co? 

Stoi se człowiek I stoi ośm godzin na dzień i 
glupie pięćdziesiąt koron zarobi. Kawaler pa- 
nie to ta jeszcze z bidą wyżyje, ale jak ma na- 
rzeczną, albo babę z dzieckami to jakże da 
rade? 

Panie dziadku a tak o robocie to pan nie 
myśli? 

A cóż pan myśli, że ośm godzin „urzędowa- 
nia“ to nic? 

Dawniej za czasów austryackich to człowiek 
miał przynajmniej rozrywkę z policyą. Zabrali 
cią bracie pod Telegraf, tam człowiek rebił zna- 
jomości przez dwa dni, a potem „siupasem' 
przejechał się do miejsca przynależności. Tarn 
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Str. 7 


toś scbie odwiedził za darmo znajomych i kre- 
wnych, a po tygodniu do Krakowa na zarobek. 

A dziś cc? . 

Zapomnieli o nas ranie. 

Jak człornick chce swoich odwiedzić to trza 
wywalić talary za b.let, a jeszcze stracę cztery 
godziny na Szpitalnej po bilet, stujący. 

Fsie czasy nadeszły, za wszystko płać i płać! 

Panie, wejrze se pon te dwadzieścia halerzy, 
bo nie mogę taryfy łamać, B. 
RZIEIZETK TE WOZIE SEKE 77 ZCZYB A 


Panama czes «a zatacza szerokie kręgi. 


Praga (PAT). Dzienetki donoszą: Sprzrwa sze- 
fa sekcyi Jiraka, o której podajemy na innem 
miejscu, zatacza coraz szersze kręgi, Areszta- 
weno Gzi.zyzh 23 czeh, wmiscianych w tę Spraw 
wę. Równocześnie nadchodzą z Berna wiadomo- 
ści, że arcsztewzna tom szereg wpływowych O- 
£ób z kół kankierskica. W filii banku agramse= 
Go w Gnicwinie aresztowzmo dyrektora, prokn- 
rzystę i dysponenta firmy, tudzież 20 innych 
osób, 


Mr Tower fie jest komisarzem Gdańska. 


Proga (PAT) Czeskie biuro prasowe donosi z 
Paryża: Według doniesienia „Echo de Paris", 
nie sprawdza się wiadomość o zamianowania 
Fegizaldo Towera komisarzem koalicyi w Gdań 
sku. Tower będzie na razie tylko prawizorycz= 
nie prowadz ł agendy miasta w imieniu koali- 
cyi, aż do czasu, w którym zaprowadzona Zo» 
stanie administracva wojskowa Gdańska pod 
cchroną Ligi Narodów. 


Powstanie Chińczyków przeciw Japorii. 
Cdesa. (W. B. K.) W Ckinach miało wybuch- 
nąć powstanie przeciw Japonii. Powstańcy palą 
japońskie sztandary i niszczą portrety Mikada. 
Rzęd japoński wysłał siły zbrojne na granicę 
chińską. 
EDGE a K ZOO © TEEAOWERRKE| 
POLACZENIE TELEFONICZNE Z WIED- 
NIEM I WARSZAWĄ BYŁO WCZORAJ PRZER 
WANE, WOBEC CZEGO NIE OTRZYMALIŚMY 
DEPESZ. 


Pamiętajcie o żołnierzu polskim!!! 


SODOOOOOODODOGOOODEGODOOOCOOODOOODEOE 
LOKALU NA FABRYKĘ 


składającego się z okolo 1000 m? sal roboczych jak i 600 n:? ubikacyi na maga- 
zynowanie towarów wraz z obszernem pod wórzem poszakuje natychmiast ce- 
lemkupna lub dzierżawy nowo powstająca fabryka chemiczna. W budynku ma 
znajdować się, ewentua!nie daną ma być możność uzyskania siły elektrycznej 
lub parowej, światła elektrycznego, wody jak i pary do gotowania. — Zgiosze= 
nia pisemne z dokładnem opisem i podaniem ceny kupna lub dzie. żawy 
uprasza się bezzwłocznie nadsyłać pod „rabryka chemiczna" do 


BIURA OGŁOSZEŃ il. FALLKA, KRAKÓW, BONEROWSKA 11. 


Szółka z ogran. codpow. 


W KRAKOWIE 
| 
| 
| 


zawi-damia swoich Szarownych P. T. 
Odbiorców, że przeniosia swo.e biuro 


na ul. D cetłcwska 37, 


Str. 8. 


Kupuję gardeczosę męską 
używaną, płacę najwyższe 
geny. Zawiadomienie kore- 
spondentką iub ustne L. 
Schmaus, Kraków, ui. Sze- 
> roka 22. 3670 


Samochosu 
ciężarowego poszukuje spółka 
masarska, Kraków, Floryań- 
ska 18, 20. 3828 

Pokój kawalerski 
umeblowany z osobnem wej- 
ściem do wynajęcia ul. Raj- 
ska 6, I p. 3857 


Dziewczyna uczciwa 
dmiejąca dobrze rachować, 
potrzebna ao sklepu ul. Czar- 
nowiejska 55. 3358 


noe 2 . a m EZ 
Kamienica jednapiętrowa 
w Krakowie w przyłączonej 
dzielnicy do sprzedania. Wia- 
domcść. Adolt Moll. Kraków, 
Dz. XH, Kościuszki 49. 3861 
pko p 2 BB OW LEMA 
Krawcowa 
przyjmuje suknie, blnzki, ża: 
kiety i wykonuje starannie 
po przystępnych cenach. Smo- 
leñsk 23. parier, w podworcu. 
Poszukuję uzdoinionej panny 
do szycia. , 3860 


amm NSS Wt. 

Osoba inteligentna €863 
znająca się na gospodaralwie 
domowem poszukuje miejsca 
do zarządu demem u sam. 
pana lub pani. Zgłoszenia do 
adm. Gońca pod „Uczciwa” 
OW 


Obiady domowe 
z 3-ch dań 7 koron. 


„raków, Goiębia 16, |. 
„KOWALSKINA* 


Rsaszak na migrenę I bóle głowy. 
Wyrób iarm. lab. „Ap. Ko- 
waissi* w Warszawie. Hurt, 
i detal. u aptekarza K. Wi- 
szniewskiego w Krakow:e, Flo- 
ryeńska 15. 
— Mateczko boli mnie głowa! 
Żałośnie skarży się Nina, 
— Ach, bajki, rada gotowa, 
Odczegóż jest „Kowaiskina*? 
Najnieznośniejsze migreny 
Usuwa z miejses ten proszek, 
1 milkną skargi i sceny 
Rozgrymaszonych pieszczo- 
3664 szek. 
Zażyj, Ninusiu, ja radzę, 
‘lo nie zaszkodzi nic zgoła, 
Ta „Kowaisiina” ma władzę, 
Że hędziesz wkrótce wesoła, 


I była radość po chwili... 
Do matki tuląc się Nina, 

Niskiej kurczątko zakwili: 

—Acb, niemasz, jak „Kowaisk.nal” 


MYDŁO SZARE 


Oliwy do maszyn i podióg, Sma- 
ty „Towotha” | do wozow, Pa- 
stę do podłóg, Wosk, Parafnę, 
terpentynę, lakiery 3745 
poleca 


TOMASZ MĘŻYK 
Kraków, plac Szczepański 8. 


REG" lupuję | sprzedaję 


złoto, srebro, brylanty, perły 

i wszelką biżuteryę nową i 

antyczną, oraz sztuczne zęby. 
płacę najwyższe ceny. 


MZEF CYAMKIEWICZ, Slawkowska L 


{sklep zegarmistrzowsko-,ubi- 
lerski). 2263 


Po świcżem uzupełnieniu personalu iaciowemi silami i przy zastosowaniu najno- 
wszych środków technicznych. wykonywa wszelkie roboty wchodzące w zakres swego 


iachu, gwarantując sumienność wykcnznia, rzeczywistą czystość i co większa, całość 


powierzcnych sobie przedmiotów. Robota trwa uo dni ośmiu. 
Biura przyjęć: Centrala, Koleiek 9, Filie: Sławkowska 23, Uługa 27, 
Sebastiana 3, 


Nawór 
do sprzedania. Wiadomość w 
Zarządzie rejonowym koszar 
Bart. Głowackiego, Kradów, 
— Zwierzyniecka Nr. 26 od 
u8.1 i od 3—5. 


3333 , 


GONIEG KRAKOWSKI 
SKŁAD PAPIERU I GALANTERYI. Poznaj ni EIC" pig Tusia, 
Michał SŁOMIAŃ 


Ramer 300. 


—— 


3487 


SŁAWKOWSKA 24 è Portfele. — Szachy. = Karty do gry. 
OW KRAKOWIE Wykonuje BILETY WIZYTOWE i za wiadomienia ślubne. 
iai in am , Poirzebny GS sm emam i n E aiio © Be 


Zarządu tomem 
Ramois'nie, nadto opieki nad 
dz.ećmi podejmið się o:oba 
slarsza, inteligentna, znająca 
się b dobrza na prowadzeuiu 
domu i gospodarstwa. Wyma- 
gania skromne. Zgłoszenia: 
Julia Zającowa, Cnmieinik p. 
Tyczyn. 3849 


I Auiemebi ciężarowy; 48 Hr. 6-10- 


nowy. 4-cyiinirowy, nowy 
z pn. 
Automobil cachowy; 15/38 HP.. 


4-cyundrowy. nowy, 4—%6 se- 
dzeniowy z pn. 
Karatki gmbuisnsowo (do pociągu 
końmi). 
Auta rokwizytawe z sikawką dla 
atraży pożarnych, 45 Hb. 
Sikawki 4-kałowe parowa | ręczne. 
Dezyniektary parawa (przewoźne) 


kucharz-cukiernik 
kióry potrafi wypiekać cia- 
sta trancuskie, kruche i dro- 
żdżowe, człowiek trzeżwy i 
i uczciwy. Zgłoszenia pise- 
mne z podaninnt warunków. 
Potrzebna również pokojowa 
obznajomiona w swoim za 
wodz e. Kaucya wymagana. 
Po:ady do oujęcia od 1v. XI. 
lub wcześniej. Zarząd hotelu 
krukowskiego Jasło. 4826 


CZYSTOŚĆ T0. ZDRÓWIE! 


Wszelkie robactwo w kuchni 
i mieszkaniu, usuwa skute- 
cznie proszek 


BZ” „LULU“, "ŒE 


Generalna reprezentacya : 


Bom bandlowy J. Lesezkiewitz, 


Kraków, Rynex 11, 


Rzeszów, Rynek 21. 3678 


| Maszyny do pleania, 

do szycia, kasy kontroine są 
! do sprzedania oraz przyjmuje 
naprawy. Juliusz Hecker, Kra- 
ków, Sw. Marka 26. 3704 


Jedyny najtańszy dom handiowy 


: IGNACY CYPRES 


Krakćw, ullca Szewska L. 13/11 G. 

poleca niklowy system Roskopf 79 kor., Bu- 
dzik o £ dzwonkach 90 k. Skrzypce ze smycz- 
kiem 200 kor. i wyżej. Harmcnie wiedeńskie 
model, jednorzędówka kor. 250, dwurzędówka 
kor. 4U0 Tryby akordeonowe kor. 15, 20, 25. 
' Dyamenty do szkła kor. 45, 55. Brzytwy kor. 
2u,35, 50. Maszynki do wiosów kor. 30, 40, 
do samogolenia kor. 30. Pas do brzytwy ł4 K. 


dwukołowe 3231 | 
poleca 


Biuro techniczne 
Bolesiawa ce Dahlke 
w Krakowie, Siemiradzkiego 35. || 


65. Maszynki, 
Kamień 7. Pudia do skrzypiec po K 70 i 120. Wysyłka za 
Genmk wustiowany za nacesianiem i kor. w IiŚC.a. 2671 


oocoGOUOWOCUCOOOUOOOOOOONNAONCOOGOOOOO 


Pończochy damskie i dziecinne, 
w dobrych gaiunkach, skarpetki męskie, Kot- 
nierze pikowe m.ękie aia Panów, przybory do 
krawieczyzny „3224 


NOWOSCI DLA PAŃ sznurowadie, hurtownie 


sznurowadła, hurtownie 


poletają £. Ostaszewski i E. Kayar, kiaków, Rynek gł. 5. 


Przy zakupach kurtownych ospowie.ni opust 
vo00QQ000000000000060000000000000000 
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PATRONOWANY PRZEZ GAL. AKC. BANK HIPOTECZNY 


„POLSKI..GLOB” 


Tow. trasportowo handiowe Sp. z ogr. odp. == przedtem 
Goldlust i Ska. Centrala: Kraków, Andrzeja Potockiego 3. 


Filie: Wiedeń, Nadbrzezie port, Szczakowa. Granica itd. Za- 
stępcy we wszystkich pogranicznych i port. stacyach. Prze- 
wóz mebli patent,wczami. Usluga szybka i sprawna. Wła- 
sne składy towarowe. Teleion Nr 58. Adres telegr.: Glob. 


SKŁAD FUTER 
i pierwszorzędna pracownia kuśnierska 


Kraków, ul. Grodzka 42, w poaworcu 


wykonywa fulra inęskie i damskie oraz wszelkie 
reperacye po nader przystępnych cenach. 3605 


dostarcza rzetelnia 


materyi na ubrana meskie i damskie 
wszelk:ej jakości 
Skład fabryczny Juliusza Runda 
w Bielsku, Śląsk 
naprzeciw dworca koiejowego. 3445 
Na życzenie wysyła się wzory i kolekcye. Przyj- 
muje się agentów za prowizyą. 
P. P. Krawcom na zgłoszenie karty z wzorami. 


Pierwsza polska chem. 
pralnia i art. farbiarnia. 


i Podzórze Kalwary,ska 5. 3753 


j 


PAPĘ DACHOWĄ 


NEEC + — 618 15601! a EOR OT: JAAR BIL ETE | 


| 


dostarcza W drodze 
kompansaty riy- = 
kutów spożywczych PAORÝKA PAPY DAŁAGWCJ i ASC === pakti 


IEERSEBEMEK_ 00 L= WE 108 NATHE © © IE 


tddkódkich bóg W. ma a E E EE E 


: FABRYKA MASZYN I WAGONEW 


L. ZIELENIEWSKI 


w Krakowie, Lwowie i Sanoku 
Rek rałoż. 1804. TOWARZYSTWO AKC. teit. 2060, <98. 


Oddział L Budowa maszyn: Maszy- 
ny parowe, pompy, maszyny wodo- 
ciągowe, kompresory i t. p. 

Oddziui I. Koilarnie: Kotiy parowe 
ióżnych systemów i wielkości. 

Oddział Ill. Budowa masiow : Kone 
strukcyi żełiaznych: Mosty kole- 
jowe, diogowe. konstirukcye uacho- 
we, hale targowe. 

Oddział IV. Budowa wagonów: 
Wagony osobowe i towarowe wszel- 
kien typów, cysterny, wozy dia tram- 
wajów elektr. i konnych, wózki dia ke- 
lejek polćwyeh, leśnych i górniczych. 


Oddział V. Odlewarnia żelaza I me- 
ta:i. Odlewy budowlane i maszyno- 
we podług własnych lub nadesłanych 
mo teli do 10-ciu ton w jednym ka- 
wałku. 

Oddział Vi. Budową statków: Statki 
rzeczne. parowe i mot. rowe, łodzie, 
bagry lądowe i rzeczne, parowe i mo- 
torowe. 2347 


1 Bagry lądowe 
Specyainość: da Kesiti 
Oddział VIL Kaszyny wierinicze, 

kotiy, wycągi a żurawia. 


zastępztwa dla urządzeń E Spół: e. mysł 
noftowe.w:©r tniczycn „ESHAP E! a i biuro Aranni 


Kraków, ulica Zwierzyniecka I. 30. — Telefon 3476. 


Wydawnictwo księgarni: E. Wende iSp.w Warszawie, 
H. Altenberg, G. Seyfańch, E, Wende i Ska wa Lwowie, 


M. Niemierkiewicz w Poznaniu, 


Skład główny na Kraków: „Ruch“ dawn. Hopcas i Salomonowa, 
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REWIA 


Tygodnik ilustrowany pod naczeiną redakcyą 

STANISŁAWA DZIKOWSKiIEGO 

przy współudziale na;wybitniejszych sił pisarskich 
i artystycznych. 


REWIA będzie pierwszem ilustrowanem pismem polskiem na poziom'e 
_ europejskim nie naśladując jednak niewolniczo wzorów obcych. 
REWIA odtwarzać będzie w ilustracyi i słowie całokształt życia poi- 
skiego we wszystkich dziedzinach. 

REWIA będzie dokładnym a szybkim obrazem dźwigania z chaosu 

gmachu państwowości polskiej. 

REWIA posiada własnych przedstawicieli we wszystkich ważniejszych 

ogniskach życia poiskiego w kraju i zagranica, oraz specyal- 

nych korespondentów na poszczególnych odcinkach frontu. 

REWIA posiadać będzie dział popularno naukowy, którego współpraco- 

wnikami będą profesorowie uniwersytetów polsk ch. 

REWIA ogłasza wielki konkurs dla fotografów amatorów z nagrodami 
get w ogólnej sumie «000 matek. (Biiższe szczegóły w pierwszym 

numerze). 

będzie przynosić czytelnikom swoim w każdym numerze jedną 

lekcyę języka angelskiego. W końcu roku, najlepszy uczeń 

i najlepsza uczenica otrzymają bezpłatny bilet jazdy do Lon- 

dynu tam i z powrotem. 

to pismo, które tędzie musiało znaleść się w ręku Polaków 

wszystkich warstw i zawodów. 
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Pierwszy numer „Rewii“ wyjdzie w sobotę 8 b. m. Przy. 
nosi szereg artystycznych zdjęć z uroczystości wileń- 


skich i święta „Zjednoczenia armii polskiej w Krakowie. 
Ceng pojedyńczego numsru K 4'59. — Prenumerata do końca ro- 
ku K 33'—. >: Wszędzie do nabycia. GYOGROSOURDSEDZRROGSO 
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